Prezes Rady Ministrów 
przyjął członków 


Rządowej Delegacji Kulturalnej 


Chińskiej Republiki Ludowej 


Dnia 23 stycznia br. Prezes 
ony Ministrów Boleslaw Bie- 
t przyjął w Belwederze człon- 


Rz _ Przebywa jącej w Polsce 
apei Delegacji Kultural- 
| Chińskiej Republiki Ludo- 


wej a 
k z minisrem Kultury Szen 
sz Ping na czele. Delegacji to- 

STaVszył ambasador Chińskiej 


le 


Republiki Ludowej w Polsce 


Tsen Jun-czuan. 

Przy rozmowie obecni byli: 
minisier Spraw Zagranicznych 
Stanisław Skrzeszewski, mini- 
ster Szkolnictwa Wyższego 
Adam Rapacki i sekretarz gene- 
ralny Komitetu Współpracy 
Kulturalvej z Zagranicą amba- 
sador Jan Karol Wende. 


żcie w ich ślady... 


| 0 « zabić gg a cd zżejkirk A 


W odpowiedzi ma Uch 


etemiowcy z F 
Wzywają ilo szybszego 


W celu 
wania 
Przez 
Nie 


należytego przygoto- 
sę do akcji siewnej. 
Przedterminowe wykona- 
Ai o ntów „maszyn, pod- 
sma a JAKOŚCI. tych remon- 
fawna, iesienie kwalifikacji 
zetem ap załogi. organizacja 
Ay powska przy POM nr 20 
a ach Krajeńskich w o- 
oR „„Bomoc Podstawowej 
Jo reac Partyjnej, Rady Za- 
a OWE]. oraz wszysikich fa- 
d0wtów POM-u postanowiła: 


At akcji przedterminowe- 
8ryn: anania remontów ma- 
n ; 
Kodi? dnia 25. przeprowadzić 
UŻLPWAJĆ sprzętu zaczepowego 
tywatorć konserwację bron. kul 
*'oTów, siewników itp. 


| 


2) Do dnia 15.II. zabezpieczyć! 
*zlomu kwalifikacji zawodowych 


sprzęt zaczepowy używany do 
prac w okresie letnim i jesien- 
nym, tj. snopowiązałki, młocar- 
nie, koparki ifp. 

© W akcji podniesienia ja- 
kości remontów maszyn: 

1) zorganizować 3 ośmioosobo- 
we brygady młodzieżowe 
kierownictwem tow. tow. Zie- 
liaskicęo, Bratkowskiego I Du- 
dy, służace do udzielania bez- 
pośredniej pomocy i przeprowa- 
dzania kontroli w spółdzielniach 
produkcyjnych przy remontach 
parku maszynowego. Powstałe 
brygady będą obsługiwały 18 
spółdzielni produkcyjnych, a 
wszystkie wyjazdy będą się od= 
hywały na zaoszczędzonym pa- 
liwie. 


Uchwała Prezydium Rządu 


W sprawia zwołania 


Krajowego Zjazdu 


Spółdzielczości Produkcyjnej 


w 
rezultacie wzrostu śwlado- 


Mości 
Oraz w eska sa chłopstwa 
'vdatnej 
7 omocv : 
do ehwi pomocy Państwa, 


P obecnej powstało w 
Wya 4.900 spółdzielni 
Przeszło oR zrzeszających 
n d w. 000 członków. Spół- 
nym B Bospodarują na jed- 
nreh, s me ha użytków rol- 

40 się już poważnym 


czynntki 
: e i 
ciwie, m w naszym rolni- 


Olbrzymia 
dziel uzyę 
Produkcyjna 
indywidualn 
cza wzrost 
Swych czł 
szerokich 
chłopstą 
WYŻSZY Se 
Wej nad 
alna, 


większość  spół- 
uje lepsze wyniki 
gcspodarstw 

ych, czym zabezpie- 


onków, stając się dla 

rzesz pracującego 
a praktycznym wzorem 
1 gnspodarki 
gospodarką indywidu- 


weg itm Rządu. mając na 
czości e dalszy rozwój spółdziel- 
kraju arodukcyjnej w calym 
Bosmadan kierując stę troską o 
Politwe reze, organizacyjne i 

Ne umocnienie spółdzielń 


DE 
uż | i 
siniejących, postanawia: 


dochodu i dobrobytu | 


zespoło- | 


1. Zobowiązać Ministra Rol- 
niectwa do zwolanła w Warsza- 


‘wle na dzień 21 ł 22 lutego br. 


Krajowego Zjazdu Spóldziel- 
czości Produkcyjnej, którego ce- 
lem bedzie: 

a) podsumowanie dotycheza- 
sowego dorobku 1  dośwład- 
czeń w pracy spółdzielń produk- 
cyjnych, 

b) podjęcie uchwał I wskaza- 
nie dróg do dalszego organiza- 
cyjno-gospodarczego 1 politycz- 
nego umacniania i rozwoju spół- 
dzielń produkcyjnych. 


2. Zobowiązać prezydla woje- 
wódzkich i powiatowych rad 
narodowych do zorganizowania 
w okresie od 1—15 lutego 1953 
roku powiatowych zjazdów ak- 
tywu spółdzielni produkcyjnych, 
celem podsumowania rezulta- 
tów w ich gospodarce zespolo- 
wej ! wyhoru delegatów na 
Zjazd Krajowy.. 

3. Uchwała wchodzi w życie 
2 dniem powzięcia. 


Prezes Rady Ministrów 


pod | 


Warszawa, 

poniedziałek 
26 stycznia | 
$ 1953r. ? 
$ Nr 21 (850) B 
Cena 20 gr 


O. 
ACME Dy” 
x BibliGie: À 
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© W akcji podnoszenia po- 


załogi: 

1) Zorganizować grupę samo- 
kształcenia zawodowego, która 
pomoże przygotować traktorzy- 
stów do egzaminu na wyższą 


| kategorię karty ciągnika. 


| kształcenia 


2) W ramach szkolenia poli- | 


tycznego założyć grupę samo- 
dła pracowników 


| warsztatowych, traktorzystów 1 


mechaników rejonowych. 

3) Do dnia 15.11 
36 zaczepowych ze 
produkcyjnych w celu 


spółdzielni 
spraw- 


(—) BOLESŁAW BIERUT | 


przeszkolić | 


a Va 


DZIS 4 STRONY 


"ORGAN ZARZADÚ GŁOWNEGO ZMP 


niejszego przeprowadzenia sle- 
wów i orek zimowych. 

Ponadto młodzieżowa załoga 
POM-u nr 20 w Strzelcach Kra- 
jeńskich postanowiła: 


© Zorganizować do walki z 


|marnotrawstwem i nieróbstwem 


2 zetempowskie posterunki kon- 
trolne, działające na terenie 
POM-u i GOM-u, 


© Powołać 4-osobową gru- 
pę regeneracyjną części maszyn, 
jednocześnie troszczącą się o peł 
ne wykorzystanie części xdol- 
nych do użytku, 


Do przodujących w woj. warszawskim należy Państwowy OśŚro- 


dek Maszynowy we Lwówku. 


wała podniesienie jakości dokonywanych remontów, w wyniku 
czego maszyny Ośrodka będą szybciej 1 spruwniej wykonywa- | 
Na zdjęciu: zetempówka kol 


ły pracę w polu 


ska i ślusarz Leopold Dzięgielewski 


Skrupulatna kontrola spowodo- 


Barbara Feltkow- 
przeprowadzają remont 


traktora. 


Rozwój ! rozkwit 
ekonomiki socjalistycznej 


Artykuł dziennika „Prawda“ 


w 
du sę 


rym pisze m. in.: 
nawykami 
w dziedz z panłatych sulicesach 
cznej g inie rozwoju socjalisty- 
zniętyci, 99Arki,I kultury, osią- 
bod m no naród radziecki 
wielkiej” Tym kierownictwem 
w raj! Lenina ~ Stalina. 
ku piąte 1957 — w drugim ro- 
ej J pięciolatki stalinow- 
ną? Dr znaczne sukcesy osiąg- 
dey kie Ysł socjalistyczny bę- 
Szym „ UJACĄ siłą w gospodar- 
talne; “Woju Kraju. Plan glo- 
Zostal „P TOdukeji przemyslowej 
101 roku 1952 wykonany w 
Globalna produkcja 
Myslu ZSRR wzrosła 

m w porównaniu z 
domo rów o lt proc. Jak wia- 
Ny plan nież w roku 1951 rocz- 
Nany g n odukcji zostal wyko- 
dania piat Wyżką, Tak więc za- 
pierw] _Pigciolatki zostały 
Drzekroe Ch dwóch latach 
tiwor ne i w ten sposób 
zostały warunki u- 
nię e przedterminowe 
sił gpleżacej pięciolatki. 
socjali doskonalenie produk- 
" ran cznej ka pisze = 
ih (R —odbywały się w 
~s bodohnie jak w la- 
PoDrzednich na gruncie 
mia osiągnięć nauki i 
radzieckiej. Radziecki 
) sh udowy maszyn stwo- 
er waż Şu roku okolo 600 na- 
marek asch nowych typów I 
pewa ASZYN 1 mechanizmów 
techni; jac3ch dalszy postęp 
Po £ospodarki narodowej. 
Prawda sukcesy—pisze dalej 
cy rolniety. osiągnęli pracow- 
wa soejalistycznego. 

wów zwiększył się 
3 pai agan z ro- 
» £ miliony 765 ty- 
M naktarów; obszar zasiewów 
= M Ciszej rośliny zbożowej 
iu z nicy wzrósł w porórrna- 


=- 


Wz 
cji ga 


lej 
rok 


r. w 
m ias 
s tey s 


ty dem 1951 o 3.320 tysię- 
bożowych wę ne zbiory roślin 


Ww roku 1952 wynio* 
, 


nikat ten świadczy o sły 8 miliardów 


pudów, przy 
czym glohalne zbłory pszenicy 
przewyższyły o 23 proc. plony 
z roku 1951. Zwiększyły się w 


vorównaniu z rokiem 1951 glo- 


balne zbiory bawełny, buraka 
cukrowego, słonecznika, Inu i 
innych roślin przemyslowych, 
jak również ziemniaków i wa- 
rzyw. Osiągnięto nowe sukcesy 
w rozwoju hodowli. 

SY roku ubiegłym rolnictwo 
otrzymało 131 tys. traktorów w 
przeliczeniu na traktory o mo- 
cy 15 KM, 41 tysięcy kombaj- 
nów do sprzętn zboża, 5% ty- 
sięcy samochodów ciężarowych 
oraz przeszło 2 miliony różnych 
maszyn i narzędzi rolniczych. 
Ośrodki maszynowo - traktorowe 
wykonały trzy czwarle podsta- 
wowych robót rolnych w kol- 
chozach. Wykonywany jest po- 
myślnie plan przeobrażenia 
przyrody. 

Inwestycje państwowe w ro- 
ku 1952 wyniosły lącznie 111 
proe. w porównaniu z tokiem 
19351. Wykonano pomyślnie prze- 
widziane na rok 1952 zadania 
planów w zakresie budowy ol- 
brzymich elektrowni wodnych i 
systemów irygacyjnych na Woł- 
dze. Donie, Dnieprze i Amu 
Darit. Oddana zostala do użytku 
w ubiegłym roku pierwsza z 
wielkich budowli komunizmu =- 
Wołżańsko-Doński Kanal Żeglo- 
wny im. W. I. Lenina — gigan- 
tyczna budowla epoki stalinow- 
skiej. 

Sukcesy osiągnięte we wszy- 
stkich dziedzinach gospodarki 


ką zku z opublikowaniem komunikatu Centralnego Urzę- | narodowej — pisze dalej „Praw- 
Nstycznego przy Radzie Ministrów ZSRR o wykonaniu 
pi 0 SATcZeBO w roku 1952, dziennik „Prawda* zamie- 
„PL „Rozwój i rozkwit ekonomiki socjalistycznej” artykuł, | 


da" _ spowodowały dalszy 
wzrost materialnego i kultural- 
nego poziomu życia społeczeń- 
stwa radzieckiego. Znajduje w 
tym dobitny wyraz działanie 
podstawowego prawa ekonomi- 
cznego socjalizmu. „Celem pro- 
dukcji socjalistycznej — stwier- 
dza towarzysz Stalin — jest nie 
zysk, lecz człowiek z jego po- 
trzebami, to 
jego potrzeb materialnych i kul- 
turalnych*". 


Jak wynika z ogłoszonego ko- 


munikatu—pisze dalej „Prawda*” | 


— w roku ubiegłym trwal nadal 
rozwój handlu radzieckiego. 
Sprzedano ludności o 10 proc. 
więcej towarów niż w roku 1951. 
1 kwietnia 1952 r. rząd radziec- 


ki dokonal nowej — piątej z ko- | 


lei po zniesieniu systemu kartko- 
wego obniżki cen artykułów ma- 
sowego spożycia. 


W latach 1940 — 1951 — pl- 
sze dalej „Prawda“ — dochód 
narodowy wzrósł w ZSRR o 83 
procent, a w roku 1952 w po- 
równaniu z rokiem 1951 dochód 
ten wzrósł o 11 procent. W Kra 
ju Rad caly dochód narodowy 
stanowi dorobek ludzi pracy. 


Piąta pięciolatka stalinowska 
— pisze w zakończeniu „Praw- 
da" — to wyraz nowego po- 
tężnego rozwoju gospodarki na- 
szego kraju. Zapewnia ona dal- 
szy znaczny wzrost dobrobytu 
materialnego i poziomu kultu- 
ralnego naszego narodu. Zjed- 
noczony wokół partii Lenina ~ 
Stalina naród radziecki walczy 
ofiarnie o wykonanie piątego 
stalinowskiego planu  pięciolet- 
niego, o nowe sukcesy w dziele 


budowy komunizmu. 


Skrót komunikatu Urzędu Statystycznego 
przy Radzie Ministrów ZSRR 


o wykonaniu planu gospodarczego wr. 1952 
zamieszczamy na str. 2 


jest zaspokojenie | 


| 


| 


| którzy powinni 


Postepowi duchowni 
potępiają zdrajców 
w sutannach 


Na odbywających się zebra- 
niach okręgowych komisji księ- 
ży przy Związku Bojowników 


o Wolność i Demokrację ducho- 


wieństwo omawia doniosłe u- 
chwały Kongresu Narodów w 
Obronie Pokoju. Uczestnicy ze- 
brań solidarvzując się w pełni 
z tymi uchwałami ostro potę- 
piają wrogów pokoju — ame- 
rykańskich imperialistów i ich 


sługusów, ' 
M. in. księża członkowie | 
Okręgowej ~ Komisji przy 


ZBoWiD w Łodzi zdecydowanie 
potępili szpiegów i zdrajców 
nąrodu. 

„Potępiamy jak najsurowiej 
wszystkich tych, którzy przeszli 
na żołd podżegaczy wojennych 
i prowadzą wewnątrz naszej 
Ojczyzny wrogą szpiegowsko - 
dywersyjną. antynarodową dzia 


łalność jak to wykazały archiwa | 
WiN | 


szpiegowskiej organizacji 
oraz archiwa Kurii Krakow- 
skiej, gdzie kapłani będący na 
eksponowanych stanowiskach. 
być przykła- 
dem dla innych poszli po linii 
antypolskiej działalności wy- 
sługując się służalczo podżega- 
czom wojennym“, 


Nowe warunki kontraktacji 
roślin przemysłowych 


Zostały już zatwierdzone no- 
we, korzystne dla plantatorów 
warunki kontraktacji i dostawy 


poszczególnych roślin przemy- 
słowych. 
Warunkj kontraktacji roślin 


oleistych-rzepaków, słonecznika, 
rzodkwi oleistej, krokosza, pa- 
chnotki, kapusty abisyńskiej. dy 
ni oleistej i innych przewidują 
zmienione, korzystne ceny, spe- 
cjalne premie za terminowe do- 
stawy oraz dodatkowe premie za 
wysoką wydajność z ha. Niezą- 
leżnie od zapłaty gotówkowej 
i premii, plantatorom przysługu 
je prawo nabycia za każde 100 
kg dostarczonych nasion roślin 
oleistych po 3 litry oleju rafi- 
nowanepgo oraz po 20 kg maku- 
chu lub śrutu rzepakowego DQ 
cenach detalicznych, -+ 


cach Krajeńsk 


i W 


FO) 


Na odbytej, po uchwaleniu 
zobowiązań organizacji zetem- 
powskiej, masówce dla wazyst- 
kich pracowników POM-u wie- 
lu pracowników podjęło szereg 
cennych, indywidualnych zobo- 
wiązań. 

M. in. traktorzysta Edward 
| Dragan zobowiązał się: w cza- 
sie akcji wiosennej zaoszczędzić 
w transporcie 200 kg. paliwa. 
wyrabiać 120 proc. normy oraz 
| wspólnie z zetempowcami 
jspółdzielni produkcyjnej Lipie 
Góry zakończyć kampanię wio- 
senno - siewną na 3 dni przed 
terminem. 

Traktorzysta Wacław Stolar- 
jezyk zobowiązał się przediużyć 
okres pracy ciągnika z 1800 do 
| 2200 godzin. dhać o jego nale- 
żytą konserwację. unikać prze- 
istojów w warsztacie, zaoszczę- 
|dzić do końca akcji wiosenno- 


|jslewnej 50 kg paliwa I skrócić 


samą akcję o 2 dni. 

Cenne zobowiązania podięła 
grupa zetempowców agrono- 
mów rejonowych oraz dział fi- 
nansowo-księgowy POM-u. 

Również starsi pracownicy 
nOM-u postanowili przyłączyć 
się do zobowiązań młodzieży 
| I tak monter ctąpnikowy Jó- 
zef Falkowski postanowił wy- 
szkolić swych pomocników: Bed 


WARSZAWA 


Na zebraniu erganizacji zet- 
|empowskiej w »wiązku z wy- 
mianą legitymacji na wydziale 
Mechaniczna Technolłogicz - 


|nym Politechniki Warszawskiej 


studencka grupa 14 zobowiązała 


się utrzymywać nadal pierwsze | 


miejsce w nauce, Grupa 13 
postanowiła współzawodniczyć 7 
grupą 14 o tytuł najlepszej gru- 
py na pierwszym roku. 

Jednvm z pierwszych, który 
| otrzymał na tym zebraniu stałą 


legitymację ZMP był tow. 
Franciszek Świrski, który da 
połowy 1950 r. pracował jako 
robotnik w Zakładach Kolejo - 
wych w Łapach. Był prze- 
|downikiem pracy, potem u- 
|czył się na  Uniwersyteckich 


|Studiach Przygotowawczych w 
| Lublinie. Po ukończeniu USP 
wstąpił na Politechnikę War- 
sząwską, Tu również jest 
przodownikiem nauki i pra- 
lev społecznej. Po otrzyma- 


W Krakowie zorganizowana 


została wycieczka prasowa- do 
pmwnie Krakowskiej Kurti Me- 
tropolitalnej oraz domów na 


Wawelu, stanowiących własność 
| Kapituły Krakowskiej. 
Podziemia Krakowskiej Kurii 
Metropolitalnej, czyli tzw. Ar- 
chiwum, mieszczące się przy ul. 
Franciszkańskiej 3 — to 4 piw- 
niczne pomieszczenia. Mimo, że 
|54 one bardzo obszerne, trudno 


nie ustawionymi ogromnymi 
skrzyniami, pakami | kuframi. 
które piętrzą się aż po wysoki 
sufit. Widnieją na nich nazwy 
magnackich pałaców, bądź też 
nazwiska rodów obszarniczych: 
Sapiehów, Potockich, Stadnie- 
kich, Krasickich i innych. Naj- 
więcej jest skrzyń z napisem: 
„Leon książe Sapieha". 
| Zajrzyjmy do otwartych 
skrzyń. pak | kufrów. Jedne z 
j nich zawierają cenne zabytkowe 
srebra niezwykle piękne 


— 


Artystyczne porcelanowe serwisy, przedstawiające 


ze; 


niu legilymacji powiedział: przed 
I 


Z nienawiści do Polski Ludowej 
skazali na zagładę skarby kultury narodowej 


Wycieczka prasowa do piwnic Kurii Krakowskiej 
inne | własność całego narodu, świad- 


znaleźć przejście między bezład- | 


wałę Rady Ministrów z dnia 3. 1. br. 


-u Nr 20 w Strze 
przygotowania maszyn ilo akcj 


ich 


[0SE 


narczyka I Svczą na samodziel- 
nych montrrów, a tokarz War- 
muz postanowił brać udział w 
pracy grup remontowych i wy- 
konywać niczhędne do remon- 
tów części maszyn. 

Na masówce młodzieżowa 78- 
|łoga POM-u rzuciła wezwanie 
|do wszystkich POM-ów w kra- 
| ju, aby w trosce o należyte prze 
| prowadzenie kampanii wiosen- 
no - słewnej poszły śladem za- 
llogi POM nr 20 w Strzelcach 


Krajeńskich. W rezolucji uchwa 


lonej przez organizację zetem- 
powską POM nr 20 w Strzel- 
cach Krajeńskich m. in. czyta- 
my: 

„Przystępując do realizacji na 
szych zobowiązań jesteśmy pew 
Ini, że we wszystkich POM-ach 
naszego kraju nie zabraknie ani 
jednego z towarzyszy, koleża- 
nek i kolegów w realizacji wiel 
kich zadań. w przygotowaniach 
do kampanii wiosennej 1955 T., 
postawionych przez Polska Zjed 
noczoną Partie Rehotniczą, przez 
|Rząd Polskiej Rzeczypospolitej 
| Ludowej. . 

Towarzysze, Koleżanki, Kole- 
dzy! 

W walce o socjalistyczną wieś 
polską naprzód do realizacji 


czwartego roku Planu Sześcio- | 


letniego“, 


Z kampanii wymiany legitymacji ZMP 


@ Walka o wyniki nauczania @ N'corpowledzialna 
praca aktywisty z Hoczewa 


wojną nie mógłbym się nigdy | 


spodziewać, że jako prosty 
an? * będę studiował na Pr- 
litechnice, aby móc zostać in- 
żynierem. 


Dzisiaj jest to 


i organizacji ZMP. 
TADEUSZ SZUWAR 


Warszawa 
RZESZÓW 
| Za właściwe przeprowadzern:2 
|l wymiany _ legitvmacj: ZMP 


polepszenie pracy kół ZMP od-, 


powiadają przeszkoleni 1 przy- 
gotowani aktywiści instancji or- 


| i AR x 
: ganizacyjnych, Niejednokrotnie 
jednak ich praca jest niewła- 
ściwa. Np. Komendant Gminny 


PO SP tow. Opar z gminy Ho- 
czew mając przeprowadzić 7e- 
branie w gromadzie Zahoczewie 
nie przygotował należycie tego 
zebrania. nie rozmawiał z człon- 
kami koła, nie opracował z za- 
rządem koła ZMP planu pracy 
ani też porządku zebrania. 
B. ZBUCZ. 


dzieła sztuki snycerskiej, 
ogromnej ceny artystyczne kry- 


ształy i porcelanowe serwisy. 
jeszcze inne luksusowe futra 
lamparcie | Iwie skóry, Wiele 


skrzyń mieści zabytkową broń: 
wysadzane drogimi kamieniami 
karabele, miecze, sztylety, stare 
zbroje rycerskie. Znajdują się 
tu również cenne okazy per- 
skich dywanów i tkanin oraz 
pasów słuckich. Ogromną war- 
tość przedstawiają stare księgi 
— inkunabuły. 

Ten ogromny majątek, któ- 
rego wartości nie sposób ocenić 
— jak orzekła Specjalna Komi- 
sja, w skład której wchodzi m 
in. dyrektor Muzeum Narodo- 
wego w Krakowie — Dobrowol- 
ski — narażony był na niechyb- 
ne zniszczenie. Piwnica bowiem 
cuchnie pleśnią i wilgocią. Kro- 
pie wilgoci śŚciekają ze ścian. 


O zbrodniczym wprost sto- 
sunku do tych dóbr kultural- 
nych, stanowiących dorcbek 1 


sz cyk AR MM "ME 


nieocenioną WaT- 
tosć znalazły Ble w piwnicach Kurii Krakowskiej. 
Foto CAF 


nnej 


rze- 
czywistością. Przyrzekam więc. 
że nie zawiodę zaufania Partii 


śl - 


| Wymiana depesz 


z okazji IV rocznicy podpisan 


Polsko-Rumuńskiego Układu o Przyjaźni 
Współpracy i Wzajemnej Pomocy 


stępujących depesz: 
DO 


szu Przewodniczący, 


7 okazji IV rocznicy podpisania Układu o Przyjaźni. Wsnól- 
pracy i Wzajemnej Pomocy między Polską Rzeczpospolitą Lu- 
|dową I Rumuńską Republiką Ludową nastąpiia wymiana na- 


TOWARZYSZA DR PETRU GROZA 
PRZEWODNICZĄCEGO PREZYNIUM WIELKIEGO P 
ZGROMADZENIA NARODOWEGO 

RUMUŃSKIEJ REPUBLIKI LUDOWEJ 


BUKARESZT 


| Z okazji IV rocznicy podpisania Układu o Prryjażni, Współe 
| pracy i Wzajemnej Pomocy między Polską Rzeczpospolitą Lu- 
dową I Rumuńską Republiką Ludową, prosze przyjać, TowarzY= 
najserdeczniejsze 


pozdrowienia od Rady 


Państwa Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej i ode mnie osobiście 
wraz z gorącymi życzeniami dalszych sukcesów dla narodu ru- 


muńskiego. 


Niechaj krzepnie | rozwija się bratierska przyjaźń naszych na- 
rodów we wspólnej pracy | walce o posięp I pokój. 


no 


sze, bratersko 


(—) ALEKSANDER ZAWADZKI 


FRZEWODNICZĄCEGO RADY PAŃSTWA 
POLSRIEJ RZECZYPOSPOLITEJ LUDOWEJ 
TOWARZYSZA ALEKSANDRA ZAWADZKIEGO 


WARSZAWA 


7 okazji IV rocznicy podpisania Układu o Przyjaźni, Współ- 
pracy i Wzajemnej Pomocy między naszymi krajami, ślę Wam 
w imienin Prezydium Wielkiego 
| swolm własnym serdeczne pozdrowienia. 

Owocna współpraca. realizowana na podstawie Ukladu o Przy- 
jaźni, Współpracy i Wzajemnej Pomocy, przyniosła naszym kra- 
jjom duże osiagnięcia w budownictwie socjalizmu. Jestem prze- 
konany, Towarzyszu Przewodniczący, że i w przyszłości kraje na- 
złączone w potężnym froncie pokoju, na czele 
którego stol Wielki Związek Radziecki, bedą braly czynny udział 
w walce o utrwalenie pokoju na całym świecie. 


Zgromadzenia Narodowego 


(—) DR PETRU GROZA 


no 


RUMUŃSKIEJ REPUBLIKI 


oraz narodowi rumuńskiemu 
w imieniu Rządu 


| polskiega | moim własnym. 
wspólpracy między 


stronnej 


„Życzę narodowi rumuńskiemu 


Naród paiski z radością stwierdza, 
naszego Układu przyniósł dalsze wydatne wzmocnienie wszech= 


Przewodniczący Prezydium Wielkiego 
Zgromadzenia Narodowego 
Rumuńskiej Republiki Ludowej 


TOWARZYSZA GREORGHE GHEORGHIU DEJA 
PREZESA RADY MINISTRÓW 


LUDOWEJ 
BUKARESZT 


Z okazji IV rocznicy podpisania Polsko-Rumuńsklego Układn 
n Przyjaźni, Współpracy i Wzajemnej Pomocy przesylam Wam 
Towarzyszu Premierze, Rządowi Rumuńskiej Republiki Lndoweł 


najserdeczniejsze pozdrowienia 


Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej, narodu 


łe czwarty rok realizacji 


Polską  Reczpospolitą Ludową 


i Rumnuńską Republiką Ludową, wynikającej z głębokiej, bra- 
terskicj przyjaźni naszych narodów. 


nowych sukcesów w budownic- 


twie socjalizmu. w pracy nad umocnieniem jego Ojczyzny oraz 
w walce o pokój, jaką narody nasze prowadzą pod kierownictwem 


Wielkiego Związku Radzieckiego i Chorążego Pokoju — Józefa 


Stalina. 


DO 


(—) BOLESŁAW BIERUT 


PREZESA RADY MINISTRÓW 
POLSKIEJ RZECZYPOSPOLITEJ LUDOWEJ 


TOWARZYSZA BOLESŁAWA BIERUTA 


WARSZAWA 


Z okazji IV rocznicy zawarcia Układu o Przyjaźni, Współpre». 
cy i Wzajemnej Pomocy między Rumuńską Republiką Ludową 
|i Polską Rzeczpospolitą Ludową, ślę Wam Towarzyszu Premie- 


i rze, w imieniu narodu 


rumuńskiego, 


Rządu Rumuńskiej Re- 


publiki Ludowej i swoim własnym gorące pozdrowienia. 


| Proszę Was o przyjecie serdecznych życzeń postępu i dalszego 
(umocnienia ludowej, demokratvcznej, zaprzyjaźnionej i sojuszni= 


(czej Polski oraz rozwoju bra.erskicj współpracy naszych naro- 
dów, ściśle złączonych w potężnym froncie pokoju, demokracji 


i socjalizmu, któremu 


przewodzi nasz wyzwolłciel — Wielki 


Związek Radziecki I najlepszy przyjaciel naszych narodów, Cho- 
rąży Pokoju na całym świecie — Towarzysz Stalin. 


(—) GHEORGHE GHEORGHIU DEJ 


Prezes Rady Ministrów 


Rumuńskiej Republiki Ludowej 


Depesze wymienili również Minister Spraw Zagranicznych 
Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej tow. STANISŁAW SKRZE- 
| SZEWSKI i Minister Spraw Zagranicznych Rumuńskiej Repu- 
bliki Ludowej tow. SIMION BUGHICI. 


W 


czy również umieszczenie 
sta- 


„Archiwum“ przedmiotów 
nowiących  bezsprzeczną wła- 
sność kurii.. pękatych beczek 
„ kiszoną kapustą 1 ogórkami. 
Widzimy tu również baterie bu- 
telek 7 winem. 

W jednej z piwnic, w rogu, 
widnieje duży otwór w ziemi. 
Tu wkopana była skrytka, w 
której znajdowało się złoto I b:- 
żuleria — zaliczone obecnie do 
materialów dowodowych pro- 
cesu grupy szpiegów amery- 
kańskich. 

Również w jednym z dwóch 
domów na Wawelu, stanowią 
cych własność Kapituły Krako-, 
wskiej, niszczał cenny księgo- 
zbiór: rękopisy, zabytkowe księ- 
gi i druki oraz kolekcja malo: 


wideł — wszystko pochodzące z 
muzealnych zbiorów rodziny | 
Czartoryskich, Szczególną war: | 
tość przedstawiają znajdujące | 
się wśród tych zbiorów artysty l 


czne przedmioty ze zlota 1 sre* 

bra, pochodzące z okresu kul< 

tury egipskiej į babilońskiej. 
„Archiwum“ i pomieszczenia 


|ze zbiorami rodziny Czartory- 


skich — to bezprzykładne mar- 
notrawienie skarbów kultury 
narodowej — świadczy wymow- 
nie, że kierowano się zbrodni- 
czą zasada: lepiej niech znisz- 
czeje, niżby mialo służyć w 
muzeach calemu narodowi pol- 
skiemu. 

W oczekiwaniu na decyzję 
Sądu, całość zbiorów zabezpie= 
czona została na miejscu przez 
władze prokuratorskie. 


Ciąg dalszy sprawo- 
zdania z procesu grupy 
szpiegowskiej toczącego 


się przed Wojskowym 
Sądem Rejonowym w 
Krakowie str. 4. 


Btare zahytkowe księgi, pod 


„troskliwą 
pieśniały | butwiały w wiigotnych piwnicach, 


opieką Kuril Krakowskiej 


Foto CAF 


— 


WIELKI KROK NAPRZÓD W DZIELE 


OWY KOMUNIZMU 


Skrót komunikatu Centralnego Urzędu Statystycznego przy Radzie Ministrów ZSRR 
o wykonaniu planu rozwoju gospodarki narodowej w 1952 roku 


W Moskwie opublikowano komunikat Centralnego Urzędu Statystycznego przy Radzie Ministrów ZSRR 
o wynikach wykonania państwowego planu rozwoju gospodarki narodowej ZSRR w 1952 r. 


Rozwój przemysłu, rolnictwa i transportu, budownictwo inwestycyjne, wzrost obrotów towarowych 


podniesienie materialnego i kułturalnego poziomu ludności w r. 1952 charakteryzują następujące liczby: 


I. Wykonanie pianu produkcji w przemyśle 


Plan globalnej produkcji przemysłowej na r. 19352 wykonany | chanizacji robót 
został w 101%. Poszczególne ministerstwa wykonaiy roczny p'an | prac załadunkowych i wyładun- ; 


produkcji przemysłowej w sposób następujący: i 


Procent wykonania ! 
planu rocznego na 


rak 1952 i 
Ministerstwo Hutnictwa Żelaza 103 i 
Ministerstwo Hutnictwa Metali Nieżelaznych 109 
Ministerstwo Przemysiu Węglowego 100.2 
Ministerstwo Przemysłu Naftowego i 100.7 | 
Ministerstwo Elektrowni 106.9 
Ministerstwo Przemysłu Chemicżnego 102 
Ministerstwo Przemysłu Elektrycznego 192 
Ministerstwo Przemysłu Średxów Łączności 100.9 
Minisierstwo Budowy Maszyn Ciężkich 99 | 
Ministerstwo Przemysłu Samochodowego | 
i Traktorewego 102 ; 
Ministerstwo Budowy Obrabiarek 100.5 
Ministerstwo Budowy Maszyn i Narzędzi 100,7 
Ministerstwo Budowy Maszyn Budowlanych 
i Drogowych 104 
Ministerstwo Budowy Maszyn Transportowych 96 
Ministerstwo Budowy Maszyn Rolniczych 26 
Ministerstwo Przemysłu Materiałów Budowlanych 
ZSRR 89 
Ministerstwo Przemysłu Leśnego ZSRR 80 
Ministerstwo Przemysłu Papierniczego | Drzewnego 102 
Ministerstwo Przemysłu Lekkiego ZSRR 100.8 
Ministerstwo Przemysłu Rybnego ZSRR 94 
Ministerstwo Przemysłu Mięsnego i Mleczarskiego 
ZSRR 100.5 
Ministerstwo Przemysłu Spożywczego ZSRR 103 
rzedsiębiorstwa Przemysłowe Ministerstwa Uprawy 
Bawełny ZSRR 99.9 | 
Przedsiębiorstwa Przemysłowe Ministerstwa l 
Komunikacji 100 
Przedsiębiorstwa Przemysłowe Ministerstwa Ochrony 
Zdrowia ZSRR 103 
Przedsiębiorstwa Przemysłowe Ministerstwa 
Kinematografii ZSRR 107 
Przedsiębiorstwa Przemysłowe Zarządu Głównego 
do Spraw Przemysłu Poligraficznego. Wydawnictw 
i Handlu Księgarskiego przy Radzie Ministrów 
ZSRR 104 
Ministerstwa Przemysłu Miejscowego I Ministerstwa 
Miejscowego Przemysłu Opałowego Republik 
związkowych 103 | 
Spółdzieiczość rzemieślnicza 102 | 


W 1852 r. wyprodukowano po (się jakość produkcji przemysło- 
nad plan znaczne ilości surówki. | wej. jednakże niektóre przedsię- 


stali, 


wyrobów  walcowanych. | biorstwa ńaruszają zadania w 


rur stalowych. niektórych me- | zakresie jakości i różnorodności 
tali nieżelaznych, węgla. ropy! gatunków produkcji oraz dają 
naftowej, benzyny. nafty. pali- |, wybrakowaną produkcję. 


wa dieślowskiego, gazu ziemne- 
go, transformatorów silnikr- 


wykonuje 


przemysłu nie 
produkcyj- 


Szereg gałęzi 
planów 


wych, samochodów osobowych, | nych w zakresie ustalonego a- 


łożysk kulkowych. koparek, bu!- ,sartymentu., Tak na przy 
obrabiarek do skra- | nisterstwo 
wania metali, sody kaustycznej | Ciężkich nie wykonało w r. 1952 


dożerów, 


¿d kalcynowanej, nawozów sztu- | 


t eznych, chemikali.trujących do |rodzajów urządzeń enerzetycz- mało 131 tysięcy traktorów, w | 


waiki ze szkodnikami roślin u- 
prawnych i chwastami, barwni- 
ków i innych chem'kalii. opon 
samochodowych. szkła okienne- 
go. łupku. papieru, tkanin weł- 
nianych i jedwabnych. wyrobów | 
dziewiarskich, rowerów. apara- | 
tów fotograficznych. pianin i 
fortepianów, jak również sera. 
mleka skondensowanego, wyTo- | 


bów cukierniczych, herbaty. win | których gatunków 
gronowych. papierosów, zapałek | nisterstwo Przemysłu 


Rudowy 


planu produkcji poszczególnych 


1 


kład Mi | 


Maszyn | 
| twa. 


potężnych zgarniarek. 
ziemnych i 
kowych w budownictwie. 


W celu mechanizacji uprawy 
zbóż i roślin technicznych w 


| rolnictwie. jak również w rehi 
i mechanizacji 
: hodowlanych 
: konstrukcie maszyn. mechaniz- ! 


prac w 
stworzono 


mów į narzędzi, m. in. samó- 


gk: | 
bieżną. pneumatyczną maszyne 


da sprzętu bawsłny dla rejo- 
nów z nienawadnianą uprawą 
bawełnv. kombajn do sprzętu 
roślin do silosówania. kósiarkę a 
wysokiej wydajności. maszyny 
do walki ze szkodnikami i 
chwastami roślin uprawnych 
Znacznie wzrosła mechanizacja 
produkcji we wszystkich dzie- 
dzinach gospodarki narodowej. 


W r. 19352 nastąpił dalszy 
rozwój wysoko wydajnych pro- 
cesów technologicznych  órsz 
automatyzacja produkcji w róż- 
nych gałeżiach przemysłu. 

Pod koniec 1952 r. w systemie 
Ministerstwa Elektrowni za- 


buldaże- | 
i rów. koparek, dźwigów dla me- 


fermach | 
nowe | 


oraz 


keńczono proces przestawiania 
na kierowanie automatyczne 
„wszystkich agregatów elektrow- 
ni wodnych. będących w eks- 
: ploatacji. Na telemechaniczne 
, kierowanie przestawiono elek- 
trownie wodne. dysponujące 
przeszło 50 proc. ogolnej mocy 
elektrowni wodnych. Na szer- 
| szą skalę zastosowano automa- 
tyzację procesów produkcyjnych 
w elektrowniach cieplnych. 
Komunikat wylicza następnie 
osiągnięcia w stosowaniu no 


technologicznych w przemyśle 
naftowym. budowy maszyn 
| przemyśle «włókienniczym i in- 
| nych gałęziach przemysłu lek 
| kiego. 

W 1952 r. we wszystkich dzie- 
dzinach gospodarki narodowej 
wzrosła liczba wynalazków i 
wniosków racjenalizatorskich. 
zgłoszonych przez ludzi pracy. 
Liczba zastosowanych wynalaz- 


ków. udoskonaleń technicznych | 


i wniosków racjonalizatorskich 


w przemyśle, w budownictwie | 
około | 


ji transporcie 
800 tysięcy. 


wyniosła 


IV. Rolnictwo 


Obszar zasiewów w r. 1952 
zwiększył się w porównaniu z 
r. 1951 o 2.765 tysłęcy hektarów, 
przy czym obszar zasiewów naj- 
cenniejszej rośliny zbożowej — 
pszenicy wzrósł w porównaniu 


z r. 1951 o 3.320 tysięcy hekta- | 


rów. Zwiekszył się również w 


11952 r. obszar zasiewów bawel- 


ny, buraka cukrowego, słonecz- 
nika i innych roślin przemysło- 
wych. Rozszerzono znacznie ob- 


i szar zasiewów okopowych prze- 


znaczonych na paszę, roślin do 
silosawania, traw wieloletnich. 


Według danych Głównej In- 
spekcji Państwowej do spraw 
ustalania wysokości 
działającei przy Radzie Mini- 
strów ZSRR w r. 1952 uzyskano 
dobre zbiory zbóż I roślin prze- 
mysłowych. Globalne zbiory 
zbóż w 1952 r. wyniosły 
8 miliardów pudów. Globalne 
zbiory pszenicy przewyższyły 
przy tym o 23 procent plony 
z 1951 r. Zwiększyły się w 
porównaniu z 1851 r. globalne 
zbiory bawełny. buraka cukro- 
wego, słonecznika. Inu i innvch 
roślin przemysłowych, jak rów- 
nież ziemniaków i warzyw. W 
1952 r. w dalszym ciągu roz= 
wijała się 1 umacniała baza 
materialno - techniczna rolnic- 


W roku ub. rolnictwo otrzy- 


plonów į 


| bjeżnych, 57 tysięcy samocho" 
dów ciężarowych oraz ponad 
2 miliony narzędzi do uprawy 
gleby, siewników, maszyn do 
sprzętu i innych maszyn rol- 
niczych, jak również maszyn i 


dane ilustrujące wzrost mecha- 
nizacji robót rolnych w kołcho- 
jzach i sewchozach. 

Pogłowie zwierzat gospodar- 
jskich stanowiących  wlasność 
|kołchozów wzrosło w 1952 roku 
.jak nastęnuje: krów — n 6 proc. 
| trzody chlewnej — o 4 proc. 
| owiec — o 7 proc. koni — o 
| 4 proc . 

| W sowehozach Ministerstwa 
,Sowchozów ZSRR pogłowie 
ı krów syzrosło w r. ub. o 5 proc. 
trzody chłewnej — o 4 proc. 
owiec — o 8 proc, koni — o 9 
proc. 

Kołchoży. gospodarstwa leśne. 
ośrodki maszynowo-traktorowe 
Ji ośrodki sadzenia leśnych pa- 
Įsów ochronnych jak również 
| sowchozy stepowych i leśno-ste- 
| powych obszarów europejskiej 
| cześci ZSRR wykonując uchwa- 
„lony w 1948 r. plan zakładania 
! leśnych pasów ochronnych. za- 
l tożyły w 1952 r. leśne pasy 0- 
'chronne na obszarze przeszło 
125 tysiecy ha. Wykonany zo- 
| stat z nadwvżką roczny plan sa- 
| dzenia lasów. 

W 1952 r. dokonano wielkich 


nych, Ministerstwo Budowy O- | przeliczeniu na traktory o mo- | robót w zakresie rozwoju urzą- 


! brabiarek nie wykonało planu | ey 15 KM, 41 tysięcy kombaj* dzeń irygacyjnych w rolnictwie 


produkcji poszczególnych rodza- | pów do sprzętu zboża, w tym | oraz osuszania bagien i grun- 


jów obrabiarek. 
Budowy Maszyn Rolniczych nie 
wykonało planu produkcji nie- 
których maszyn rolniczych, Mi- 
nisterstwo Przemysłu Materia- 
łów Budowlanych ZSRR nie 
wykonało planu produkcji nie- 
cementu. Mi- | 
Leśnego | 


i in. wyrcbów przemysłowych. | ZSRR nie wykonało planu wy- 
W roku ubiegłym polepszyła | wozu drewna przemysłowego. 


N. Wzrost produkcji przemysłowej 


Produkcja ważmiejszych wyro- 
bów przemysłowych zmieniła się 
w 1952 r. w porównaniu z ro- 
kiem 1951 w sposób następu- 
jący: (produkcja 1952 r. w pro- 


centach w porównańiu z r. 1951): | 
Surówka — 114, stal — 110, wy- į 


rosy walcowane — 112, szyny 
kalejowe — 153, rury stalowe — 
114, miedź — 115. cynk — 124, 
ołów — 117, węgiel — 107. ro- 
pa naftowa — 112. benzyna — 
126, paliwo dieslowskie — 134, 
gaz ziemny — 102. energia ê- 
lektryczna —- 113, trolejbusy — 
11.9 raza, samochody — 107, ło- 
żyska kulkówe — 117, aparatu- 
ra naftowa — 144. urządzenia 
hutnicze — 112, koparki wielkie, 
jednoczerpakowe — 107, kopar- 
ki wieloczerpakowe — 122, tur- 
biny parowe — 108, wielkie hy- 
droturbiny — 124, prądnice tur- 
binowe —- 130, hydrogenerate- 
ry — 138, wielkie maszyny elek- 
tryczne — 107, samoładowarki— 


103, motory elektryczne — 106. ; 


lampy eiektryczne — 109, obra- 
biarki do skrawania metali — 
Ministerstwo Budowy Obrabia- 


rek — 103, urządzenia dla prze- | 


mysłu chemicznego — 128, ma- 
szyny przędzalnicze — 118, war- 
sztaty tkackie — 138, maszyny 
do liczenia — 153. traktory — 
107, kombajny do buraków 
— 119, kosiarki traktoro- 
we — 120, maszyny do oczy- 
szczania ziarna — 107. soda kau- 
styczna — 111, soda kalcynowa- 
na — 121. nawozy sztuczne — 
108. chemikalia trujące do wal- 
ki ze szkodnikami roślin upraw- 
nych i chwastami — 146, barw- 
niki syntetyczne — 108. kauczuk 
syntetyczny — 109. opony samo- 


I 


wery 143. odbiorniki ra- 


diowe — 106. 


ki — 108. aparaty fotograficz- 
ne — 128, pianina i ftortepia- 
ny — 118. bawełna — 107. tka- 
niny bawełniane — 106. tkaniny 
wełniane — 108, tkaniny jed- 


| wabne — 129. mięso — 115. ma- 


| serwy 


sło — 104. artykuły mleczar- 
skie — 105, mleko skondensowa- 
ne — 128. tłuszcze roślinne — 
108, ser — 115. cukier — 103. 
wyroby cukiernicze —- 112, kon- 
— 111, herbata — 112. 


E — 102, spirytus — 110. 


papierosy — 112, wino grono- 
we — ]28. piwo — 106. 

Globalna produkcja catego 
przemysłu ZSRR wzrosła 
1952 r. w porównaniu z 1931 r. 
o 11%. 

W 1952 r. gospodarka naro- 
dowa ZSRR. zgodnie z państwo- 
wym planem zaopatrzenia otrzy- 
mała znacznie więcej surowców. 
materiałów. paliwa. energii e- 
lektrycznej i urządzeń technicz+ 
nych aniżeli w r. 1951. 

W roku ub. w dalszym ciągu 
ulegał poprawie stopień wyko- 
rzystańia urządzeń technicznych 
| w przemyśle. 

Zużycie surowców. 


materia- 


nej na jednostkę produkcji zma- 
| lało w roku 1952 w porównaniu 
4 1951, jednakże w szeregu 
przedsiębiorstw zdarzają sie wy- 
padki przexraczania ustalonych 
norm zużycia surowców i mate- 
riałów. 

Obniżenie kosztów własnych 
produkcji przemysłowej w 1952 
roku z uwzględnieniem obniżenia 


cen surowców, materiałów, pa- | 


chodowe — 101, papier — 109, |liwa i opłat za korzystanie z 


cement 


papa 114, cegły 


domy standardowe — 127, ro- 


— 115. łupek — 126. | energii elektrycznej i cieplnej o- 
119. 


| raz za przewozy towarów wy- 
niosło przeszło 8%. 


BI. Stosowanie nowej techniki 
w gospodarce narodowej 
Wzrost i doskonalenie produk- , elektrowni, dla przemysłu ħut- 


cji socjalistycznej odbywały się 
w r. 1952. podobnie jąk w la- 


tach poprzednich. na 
stosowania osiągnięć nauki 
techniki radzieckiej. Radzieck 
przemysł budowy maszyn stwo 


rzył w r. 1952 około 600 nader; 
ważnych nowych typów i marek 
maszyn t mechanizmów, zapew- 
niających dalszy postęp tech- 
narodowej. 
Nowe rodzaje urządzeń tech- 
dla | 


niczny gospodarki 


nicznych wyprodukowano 


gruncie 
i! 


niczego. chemicznego i in. ga- 
łęzi przemysłu, m. in. bardziej 
, oszczędne turbiny hydrauliczne 
i parowe, wysoko wydajne u- 
rządzenia walcownicze. masazy- 
ny dla spawania stepów wy- 
trzymałych na wysokie tempe - 
jratury i stali o małej ząwarto- 
ści węgla. nowe typy aparatów i 
przyrządów dla automątvcznej 
kontroli i regulowania prote- 
| sów produkcyjnych. 


Ministerstwo | 2J tysięcy kombajnów 


patefony — 123, } 
maszyny do szycia — 120, zegar- | 


w. 


samo- 


V. Wzrost przewozów w tronsnorcie kolelowym, 


'tów bagnistych. 


wodnym i semochodowym 


Rrczny pian przewozu towa- 
rów w transporcie kolejowym 


w r. 1952 został wykońany z 


| nadwyżką. W porównaniu z r. 


1951 przewóz towarów wzrósł 
e 1 proce. Łączny pian przecię- 
trego załadunku dziennego wyko 


Taw estycje państwuwe w 1952 
> wyniosły łącznie 111 proc. 
w pcrównaniu z tokiem 1951; 
w porównaniu z r. 1951 łączne 
nakłacy inwestycyjn? w dze- 
adzinie budowy elektrowni wy- 
niosły 126 proc., w hutnictwie 
żelaża i hutnictwie metali nie- 
żelaznych — 111 proc, w prze- 
myśle węglowym i naftowym 
-— 105 proc. w przemyśle bu- 
| dowy maszyn — 112 proc, w 
| przemyśle materiałów budowla- 
inychi— 109 proc., w przemyśle 
lekkim i spożywczym — 109 
proc. i w budownictwie miesz- 
kaniowym — 110 proc. 
,  Wykonanó pomyślnie przewi- 
i dziane na rok 1952 zadania pla- 
|au w zakresie budowy olbrzy- 
: mich elektrowni wodnych i sy- 
śtemów irygacyjnych na Woldze 
Donie, Dnieprze i Amu-Darii. 
| W 1952 r. oddamy został do 
użytku Wołżańtko - Doński Ka- 


¡nal Żegiowny im. W. I. Lenina. 


j 


4 

mały w 1952 r. wielką ilość wy- 
,sokowydajnych masżyn 
,chanizmów. Na budowiach prze- 
'chodzi się od mechanizacji po- 
szczególnych procesów do kom- 


VI. Rozwój obr 


1 W 1952 r. trwał dalszy roz- 
iwój handlu radzieckiegó. Na 
i gruncie nowych sukcesów osiąg- 
,niętych w dziedzinie produkcji 
.przemysłóowej į rolnej, podnie- 
|sienia wydajności pracy i ob- 
|niżenia kosztów własnych pro- 
|dukcji rząd dokonal z daiem 1 


łów, paliwa i energii elektrycz- | 


jkwietnia 1552 r., nowej — pią= 
jtej z kolei po zniesieniu syste- 
[mu kartkowego — zniżki pań; 
stwowych cen detalicznych ar- 
jtykułów masowego spożycia. 

Począwszy od 1 kwietnia 
11952 r. obniżono również ceny 
książek z podręcznikami włącz- 
nie. 

Nowa zniżka cen przyczyniła 
się do dalszego umocnienia rub- 
ila radzieckiego. wzrostu 
siły nabywczej i dalszego 
zwiększenia ilości towarów 
sprzedawanych ludności. 

W eiągu 1852 r. sprzedana 
ludności w siecj handlu państ- 
|wowego i apołdzielczego 6 10 
proc. więcej towarów niż w 
1951 r. 

Sprzedaż poszczególnych waż- 
nych towarów zwiększyła się 


Wyprodukowano nowe wzory | przy tym jak następuje: mięsa 


Organizacje budowlane otrzy- ` 


1 me-. 


iego. 


jnany został przez koleje w 104 
| proc 
[i 


Jak podaje komunikat, prze- 
wóz towarów zwiększył się rów- 
nież poważnie w transporcie 
jrzecznym i samochodowym. 


VI. Wzrost budownictwa inwestycyjnego 


pleksowej mechanizacji robót 
;budowianych. Jednakże na wie- 
[lu budowlach maszyny i urzą- 
; dzenia budowlane wykorzysty- 
wane są jeszcze w sposób nie- 
zadawalający. 


Koszty własne budownictwa 
zostały obniżone w r. 1952 w 
porównaniu z r. 1951. Równo- 


cześnie jednak wiele organiza- 
cji budowlanych nie zapewniło 
wykonania zadań  przewi:dzia- 
nych przez plan państwowy w 
zakresie obniżenia kosztów 
własnych budowy w drodze u- 
sprawnienia organizacii robót 
budowlanyth i mortażowych 
i oraz zredukowania wydatków 
ogólnych i administracyjno-go- 
,spodarczych. Przedsiębiorstwa 
i państwowe, instytucje i rady 
terenowe, jak również !ndność 
miast i osiedli robotniczych 
zbudowały w r. 1952 przy pomo- 
cy kredytu państwowego do- 
my mieszkalne o łacznej po- 
„wierzchni przeszło 21 milionów 
metrów kw. Ponadto w miejsco- 
„wościech wiejskich zbudowano 
370 tysięcy domów mieszkal- 
nych. 


otu towarowego 


= o 10 proc., przetworów ryb- 
inych — o 13 proc.. masła. tłu- 
| szezów roślinnych oraz innych 
|tłuszczów jadalnych — o 17 
proc.. jaj — o 9 proc., mleka 
i artykułów mleczarskich — o 
,17 proc. cukru — no 26 proc. 
|wyrobów cukierniczych — o 19 
| proc., tkanin jedwabnych — o 
20 proc., odzieży — o 11 proc., 
wyrobów trykotażowych — o 17 
i proe.. pończoch i skarpet — o 
ila proc., obuwia skórzanego — 
6 15 proc.. mebli — o przeszło 
: 20 proc.. mydła — o 7 proc., ma- 
: teriałów budowlanych dla lud- 
! ności — o przeszło 20 proc.. ro- 
'werów — o 24 proc.. zegarków 
— o 20 proc., aparatów telewi- 
; zyjnych — o 27 proc., aparatów 
| fotograficznych — o 30 proc., 
: maszyn do szycia — 0 22 proc., 
patefonów — o 25 proc. Zwię- 
|kszyłą się znacznie ilość sprze- 
dawanych ludności lodówek, od- 
 kurzaczy i maszyn do prania. 
W 1952 r. rozszerzyła się sieć 
handlu państwowego 1 spól- 
dzielczego. W ciągu roku otwar- 
to ak. 7 tys. nowych sklepów. 
W 1952 r. zwiększała się na- 


wych metod pracy i procesów , 


urządzeń dla ferm hodowlanych. | 
Z kolei komunikat przytacza | 


|dal ilość produktów  sprzeda- 
wanych na rynkach  kołchazo- 
wych. Szczególnie znacznie 


Viil, Twiększenie liczby robotników i urzędników 


[wzrosła sprzedaż maki. kasz. 
ziemniaków. warzyw, drobiu, jaj 
miodu. 


oraz wzrost wydajności procy 


Liczba robotników t urzęedni- 
ków zatrudnionych w gospodar- 
ce narodowej ZSRR w końcu 
1952 r. wyniosła 41.7 miliona 
osób i była większa niż w koń- 

1951 r. o 900 tysięcy osób. 
W przemyśle. rolnictwie i le- 
śnictwie, w budownictwie i 


| cu 


transporcie iiczba robotników i 


urzędników zwiększyła się w 
ciągu roku o 725 tysięcy osób. 
w uczelniach oraz zakładach 


W 1952 r. w dalszym ciągu 
podnosił się poziom kulturalny 
narodu radzieckiego. 

W związku z rozwojem nau- 
czania w zakresie szkoły 7-let- 
niej i średniej, liczba młodzieży 
uczęszczającej do klas od 5 do 
10 wzrosła w 1952 r. o przeszło 
1.500.000, przy czym liczba mło- 


8 do 10 zwiększyła się o 1.000.000 
osób. 

Zgodnie z wytkniętym 7da- 
|niem. aby przejść od nauczania 
T-letniego do powszechnego na- 
iuczania średniego w stolicach 


'publikańskiego., w ośrodkach 
obwodowych, krajowych i więk- 
szych ośrodkach  przemysło- 
wych, liczba młodzieży kształ- 
cącej się w tych miastach w 
klasach od 8 do 10 zwiększyła 
się w 1952 r. o 44 procent. 

W wyższych uczelniach (włą- 
czając studia korespondencyjne) 
kształciło się w 1932 roku 
'1.442.000 studentów, tj. o 85.000 
(więcej niż w 1951 r., w szkołach 
technicznych i innych średnich 
szkołach specjalnych (włączając 
studia korespondencyjne) kształ 
cito się 1.475.000 studentów tj. 
o 105.000 więcej niż w 1951 r. 

Wzrosła liczba ludzi. którzy 
nie przerywając pracy zawodo- 
i wej, studiowali w wyższych za- 
sładach maukowych i średnich 
uczelniach specjalnych oraz w 
szkołach agólnokształcących. 


W porównaniu z r. 1951 do- 
chód narodowy ZSRR wzrósł w 
y 1952 r. o 11 proc. 
W Związku Radzieckim cały 
| dochód narodowy należy do lu- 
du pracującego. Przy tym masy 
|pracujące ZSRR dla zaspokoje- 
| nia swoich osobistych potrzeb 
' materialnych i kulturalnych o- 
trzymały podobnie jak w r. 1951 
około 3/4 dochodu narodowego, 
reszta zaś dochodu narodowego 
pozostała do dyspozycji państ- 
WA, kołehozów | organizacji 
spółdzielczych, w celu rozszerze- 
nia produkcji socjalistycznej o- 
raz dla innvch potrzeb ogólno- 
|państwowych i społecznych. 


Wzrost dochodu narodowego 


|umożliwił znaczną poprawę sy- | 


tuacji materialnej robotników, 
| enłopów i inteligencji oraz za- 
|pewnienie dalszego rozszerzenia 
| produkcji socjalistycznej. 
Poprawa materialnej sytuacji 
| ludności ZSRR znalazła wyraz 
| we wzroście nominalnej i real- 
| nej płacy robotników i pracow- 
|ników umysłowych oraz zwię- 
|kszeniu dochodu chłopów. za- 
równo z uspołecznionej gospo- 
darki kołchozowej, jak i z ga- 
spodarki przyzagrodowej i 050- 
bistej. 
| w 1952 r. ludność ZSRR. po- 
|dobnie jak w latach ubiegłych 
|otrzymała z funduszów państwo- 
| wych zasiłki i wypłaty z tytułu 


POLE: 


dzieży uczęszczającej do klas od, 


Republik, w miastach rządu re- | 


'naukowo-badawczych i leczni- 
| czych — o 115 tys. osób, w z7a- 
|kładach zbiorowego żywienia i 
' gospodarce mieszkaniowo-komu- 
'nalnej — o 60 tys. osób. 

W r. 1952 podobnie jak w la- 
jtach ubiegłych w kraju nie by- 
i to bezrobocia. 

Wydajność pracy robotników 
„zatrudnionych w przemyśle 
! wzrosla w 1952 r. w stosunku 
| do 1951 r. o 7 proc. 


IX. Budownictwo kulturalne, lecznictwo 
| gospodorka komunalna 


| Za wybitne prace w dziedzi- 
|nie nauki, wynalazczości, lite- 
|ratury i sztuki nadano zasz- 
| czytny tytuł laureata Nagrody 
i Stalinowskiej 1.776 uczońym, in- 
|żynierom, agronomom. pracow- 
i nikom literatury i sztuki, ro- 
|botnikom i przodownikom rol- 
! nictwa. 

W r. 19852 w ZSRR było 368 
tys. bibliotek wszystkich typów. 
| kierowanych przez organizacje 
i państwowe i społeczne. Liczoa 
|książek w bibliotekach wynosi- 
|ia ponad 830 milionów egzem- 
| plarzy. 


Liczba aparatów 
| zwiększyła się w 1952 r. o 
| proc. w porównaniu z r. 1951. 
W ciągu lata 1952 roku 
15.500.000 dzieci i młodzieży wy- 
poczywało w obozach  pionier- 
skich, w sanatoriach dziecię- 
cych, w ośrodkach wypoczynko- 
wo - turystycznych lub też w 
sposób zorganizowany  wyież- 
|dżało do miejsc letniszowych z 
| przedszkolami, domami dziecka 
|i żłobzami. 

Komunikat mówi dalej o 
wielkich osiągnięciach w dzie- 
|dzinie lecznictwa, produkcji le- 
karstw, instrumentów lekar- 
skich i urządzeń leczniczych. Na 
wielką skalę prowadzono w 
1952 r. prace w dziedzinie bu- 
dowy urządzeń komunalnych w 
miastach i osiedlach robotni- 
czych. 


filmowych 
taj 


X. Wzrost dochodu narodowego 
oraz dochodów ludności 


|ubezpieczeń społecznych robot- 
| ników i pracowników umysło- 
wych. emerytury. bezpłatne i 
| ulgowe skierowania do sanato- 
|riów, domów wypoczynkowych 
,1 zakładów dziecięcych. zasiłki 
„dla matek wielodzietnych i sa- 
motnych. bezpłatną pomoc te- 
karską, bezpłatne nauczanie | 
możność podnoszenia kwalifika- 
cji, stypendia dla uczących się 
oraz szereg innych wypłat i ulg. 
Ponadto wszyscy robotnicy i 
pracownicy urnysłowi, tj. oknło 
42 mil. osób, otrzymali płatne 
urlopy co najmniej 2-tvgodnio- 
we, zaś pracownicy wielu zawo- 
| dów dłuższe urlopy. Z tytułu 
powyższych wypłat i ulg ludność 
| radziecka otrzymała w r. 1952 
od państwa około 129 miliardów 
rubli. 


W wyniku obniżki cen towa- 
jrów masowego spożycia. Wzro- 
| stu płacy robotników i pracow- 
i ników umysłowych. zwiększenia 
dochodów chłopów w pienią- 
i dzach i w naturze oraz wzrostu 
i wypłat i ulg dla ludnóści z fun- 
|duszów państwowych — docho- 
|dy robotników i pracowników 
umysłowych w przeliczeniu na 
(jedną osobę pracującą wzrosły 
w 1952 r. w porównaniu z 1951 
r. o 7 proc. zaś dochody chło- 
'pów w przeliczeniu na jedną 
osobę pracującą w rolnictwie — 
'08 proc. 


JIĄd ty 


! Nazim Hikmet opowiada:*) 


| Imię 
zanartowało 


„Miałem lat 17. kiedy po 
raz pierwszy usłyszałem imię 
| Lenina. Mieszkałem wiady w 
Konstantynopolu okupowanym 


"przez wojska amerykańskie. 
„angielskie, francuskie i wło- 
'skie. Uczyłen się w szkole 


morskiej. Nasz statek szkolny 
'stał w zatoce Złoty Róg. Spo- 
itykaliśmy się z marynarzami, 
którzy powrócili z niewoli ro- 
l syjiskiej i przepojeni bvli re- 
i wolucyjinym duchem. Pamię- 
jtam słowa starszego iuż ma- 
'rynarza: „W Nasji jest wielki 
|eczłowiek, który walczy © pra- 
jwa prostych ludzi. Jeśli bę- 
dziemy szli iego droaą. wH- 
|zwolimy Turcię od okupan- 
tów". Podnieśliśmy bunt na 
naszym statku. Rorwócieczony 
| oficer krzyczał: „Chcecie zro- 
|bić u nas to, co zrobił, Lenin 
w Rosji?!“ 


Na ten okres przypada rów- 
nież początek mojej twórczo- 
ści poetyckiej. Napisałem 
wówczas demaskujace impe- 
rialistów wiersze „Czterdzie- 
stu rozbójników" oraz „Dwie 
siostry. Władze chciały mnie 
aresztować. uciesłem jednak 
do Anatolii, gdzie wziąłem 
udział w ruchu narodowo- 
wyzwoleńczym. Pieszo chodzi- 


łem od wioski do wioski i 
słuchałem z ust chłopów- 
powstańców opowiadań o 
Leninie. 


W połowie 1921 r. znalazłem 
isię w Rosji: byłem tu słucha- 
lezem Komunistycznego Uni- 
,wersytętu Pracujących Wscho- 
idu. Byłem najszczęśliwszym 
'studentem na świecie: słucha- 
| Jem wykładów towarzysza 
| Stalina. Zgłębiałem teorię 
marksistowsko-leninowską 
| naukę szczęścia narodów, na- 
|ukę, która prowadzi nas do 
komunizmu. 


Jednakże gnebiła nas wów- 
czas głęboka troska: wiedzie- 
liśmy, że Włodzimierz Hjicz 
Lenin jest ciężko chory. Pisa- 
item w tym czasie dużo wier- 
|l szy poświęconych Leninowi i 
jego nieśmiertelnym ideom... 


x 


SŚrożyła się zima.  Pzdał 
|śnieg. Szedłem przez rzęsiście 
„oświetlone miasto i nagle, jak 
| bolesny jęk, rozeszia się stra- 
szna wieść: „Lenin umarł! 
Przestało bić serce lijicza*... 


T wydało mi się w tej 
chwili, że zgasły nagle wszy- 
stkie światła. Po raz pierw- 
szy w życiu słyszałem, jak 
płakało całe ogromne miasto. 
Na ulicach płonęły ogniska i 
płomień ich oświetłał twarze 
szlochających ludzi... 


Przed Dom Związków Za- 
| wodowych jechałem cieężarów- 
ką Od Placu Puszkina do 
Ochotnego Riadu przebiiali- 
|Śmy się około dwu godzin: 
wsżystkie ukce ciasno były 
|zalłaczone mdżmi,  Tmdzka 
jrzeka podążała tam, gdzie le- 
'żał Iljicz. 
ł 
| — Ty staniesz na warcie 
| honorowej — powiedział do 
mnie człowiek w skórzanej 
kurtce. 


Dano mi karabin. Ścisną- 
jłem go w dłoniach aż do bó- 
ilu. Ja, syn tureckiego naro- 
du, żegnałem się z Iljiczem 
w imieniu mojego narodu 
Przed trumną płynęła ludzka 
rzeka. Przechodziły matki 
unosząc w górę swe maleń- 
stwa. Nigdy nie zapomnę te- 
go, jak zrównawszy się z 
trumną zemdlał rosły, barczy- 
sty marynarz: powaliła go 
rozpacz i ból... 


x% 


Wracając do ojczyzny wio- 
złem że sobą z Moskwy dro- 
gą sercu pamiątkę — cienką. 
żelazną płytkę z wizerunkiem 
Lenina. Po przyjeździe do Kon- 
stantynopola pokazałem płytkę 


79 
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Lenina 
mse S27CE... 


jednemu z moich przyjaciół = 
pestępowemu rzeźbiarzowi — 
i poprósiłem go o wykonanie 
popiersia Lenina. Przyjaciel 
mój wyraził zgodę. 


W oficjainei pracowni rzeć- 
biarz nie mógl oczywiście te- 
go robie. toteż  urzadziliśmy 
pracownie konspiracviną Po 
pewnym czasie rzeźbiarz wV- 
kenal formę. Trzeta było va- 
stępnie wykonać dwieście od- 
lewów popiersia Ale gdzie? 
Postanowilićmy zwrócić się do 
odlewni miejskiej. 

„Mom torme popiersia wy- 
bitnego komnpazytora — zwróe 
cił się rzeżbiarz do robotni- 
ków. — Prosze was o wykona- 
nie dwustu odlewów”... 


Robotnicy zgodzili się. Po 
odlaniu jednak pierwszego po- 
piersia i wyjęciu go z formy 
— zastvgii w osłumeniu i dłu- 


go stali tak w oddziale. ob- 
nażywszy głowy. Ktoś zainto” 
nował „Międzynarodówkę”. 


Potem zaś stary, siwy giser 
podszedł do rzeźbiarza i po- 
wiedział surowo: „Dlaczego 
nas okłamuiesz? To przecież 
wielki Lenin. wódz śŚwiato- 
wego proletariatu. Nie bój sią, 
my cię nie wydamy Lenin 
— to nasz największy przyja- 
ciel“. z 

Rohotnicy pracowali z wiel- 
ką ofiarmością, przez kilka dni 
i nocy. nie wychodzili z giser= 
ni i wykomali nie dwieście, 
lecz więcej odlewów W mie- 
szkamiach wielu robotników 
i chłopów Turcji do dziś moć- 
na spotkać te popiersia. 

Podobnie postąpili również 
włókniarze Turcji.  Odbijali 
oni zdjęcie Lenina na jedwa= 
bnych chusteczkach i rozpo- 
wszechniali je w miastach I 
wsiach. 

W wielkich nakładach wy- 
dawano konspiracyjnie dzieła 
Lenina i Stalina w języku tu- 
reckim. Kiedy siedziałem w 
więzieniu — zawsze były 28 
mną książki Lenina i Stalina. 

Mnie osobiście przypadło w 
udziale wielkie szczęście. 
Pierwszy przetłumaczyjem na 
język turecki pracę Władzi- 
rierza Iliicza Lenina „Impe- 
rializm jaka najwyższe sta” 
dium kapitalizmu". 


4 


Kiedy tworzę | szukam 
obrazu poetyckiego —. często 
zwracam się ku nieśmiertel- 
nym dziełom klasyków mar- 
ksizmu. I jeśli napotykam na 
trudności w swej pracy — za” 
glębiam się w którąkolwiek 
sironicę tych dzieł i znowu 
edzyskuję jasność myśli. siłę, 
prawdę i szczerość. Prościej, 
jaśniej, dostępniej I plastycz= 
niej nie pisał ani jeden poeta 
na świecie. 

Napisałem poemat o Bed- 
redinie. wielkim teóretyku 1 
przywódcy ludowego ruchu 
w Turcji. Bedredin żył i dzia- 
łał 400 lat temu. I wiecie, 
kiedy ukończyłem poemat I 
przeczytałem go znowu — po- 
czułem, że bóhater mój ze- 
wnętrznie jest zdumiewająco 
podobny do Lenina. Nadałem 
obliczu swego bohatera rysy 
ukochanego wodza, ponieważ 
rysy te zachowuję w swym 
sercu. Imię Lenina zaharto= 
wało moje serce, moją wolę. 
Imię to jest dla mnie na- 
tchnieniem w mojej twórczo* 
ści i w mojej walce. 

tłum. St. P. 


*) Fragment wypowiedzi wiel- 
kiego poety tureckiego, udzielonej 
w rozmowie z przedstawicielem 
miesięcznika „Smjena“, W. Las- 
kowskim, 


odma 


Cyrk czyli inauguracja „rządu milionerów” 


Ktoś powiedział, że tego 
dnia Waszyngton zamienił się 
w jeden wielki cyrk. Był to 
rzeczywiście cyrk i to w sty- 
lu amerykańskim: bilety w ce- 
nie od 25 do 20 dolarów A 
mniej lub więcej obnażone 
girlsy. tresowane konie i tre- 
owani ludzie. No i przede 
wszystkim — bardzo dużo bła- 
zeństw. 

Odbyła się wielka defilada. 
Była bardzo barwna i nie bra- 
kowało w niej niespodzianek. 
Oto na przykład w pewnym 
momencie do nowego prezy- 
denta Stanów Zjednoczonych 
podjechał na pięknym koniu 
wystrojony jak na hollywo- 
ndzkim filmie cowboy i grze- 
cznie uchylajac sombrera za- 
pytał Eisenhowera: 

— Czy pan pozwoli zamu- 
cić sobie łasso na szyję. sir? 

Bynajmniej nie wytrącony z 
równowagi prezydent, przyg 
iawany najwidoczniej na 
wczelkie błazeństwa, skinął 
głową... na jego szyi wy- 
lądował sznur. Po chwili, 
wśród oklasków tłumu, cow- 
boy zdjął prezydentowi lasso 
i odjechał. 

Póżniej złośliwi mówili. że 
zarzucanie prezydentowi sznu- 
ra na szyję wywołuje przykre 
dla Eisenhowera skojarzenia. 
ale organizatorzy imprezy by- 
li bardzo zadowoleni. 

Tak i tym podobnie od stro- 
ny zewnętrznej 1yglądała 


i 


inauguracja prezydentury Ei- 
seńhowera. która odbyła się 
w dniu 20 bm. w Waszyngto- 
nie. 

jednakże ta maska błazeń- 
stwa kryje pod sobą znacznie 


poważniejsze sprawy. Eisenho- 
wer wraz ze swym „rządem 
milionerów“ objął władzę. 


Objął ją, aby wciełać w życie 
w sposób co najmniej równie 
gorliwy, jak jego poprzednik 
Truman, dyrektywy wielkiego 
kapitału amerykańskiego. Zre- 
sztą, mimó woli bardzo dosad- 
nie. przyszłą politykę Eisenhn- 
wera scharakteryzował jeden z 
najbogatszych ludzi w USA, 
miliarder i „król samochodów”, 
Henry Ford Il; „Jest to naj- 
większa okazja, jaką business 
kiedykolwiek posiadał*. Wielki 
kapitał USA jest bowiem prze- 
konany: że Eisenhower uloko- 
wany przez niego na najwyż- 
szym w USA stanowisku. po- 
trafi zapewnić mu większe zy- 
ski niż jakikolwiek dotychczas 
prezydent. i 
Eisenhower nie ukrywa zre- 
sztą, jakich metod ma zamiar 
użyć, aby owe zyski zapewnić, 
W przemówieniu wygłoszonym 
z okażji zaprzysiężenia go jako 
prezydenta, zapowiedział wy” 
raźnie zaostrzenie dotychczaso- 
wej agresywnej polityki USA, 
wzmożenie dywersji i sabota- 
žu w krajach obozu pokoju, 
zwiększenie nacisku na kraje 
afiantyckie w kierunku przy- 
Śpieszenia zbrojcń i jeszcze 


ściślejszego związania ich z a- 
merykańską polityką agresji. 

Komentatorzy amerykańscy 
Szczególną uwagę zwracają na 
przygotowania nowej admini- 
stacji e:senhowercwskiej do 
rozszerzenia dywersji i sabota- 
zu przeciwko ZSRR i krajom 
demokracji ludowej. Jednym 
z pierwszych aktów Eisenho- 
wera po objęciu władzy ma 
być reorganizacja tzw. Rady 
Bezpieczeństwa Narodowego. 
Dotychczas w jej skład weho- 
dzili prezydent i wiceprezy- 
dent, sekretarz stanu i sekre- 
tarz obrony i in. Obecnie za- 
daniem Rady ma być kierowa- 
nie „zimna wojną*. Do jej re- 
organizacji, w związku z no- 
wymi zadaniami, wyznaczono 
bardzo charakterystyczne oso- 


bistości: jeden z doradców 
Eisenhowera — Cutler. były 
zastępca szela wywiadu — 


W. Jackson, były przewodni- 
czący „rady strategii psycho- 
logicznej”. zajmującej się ©- 
pracowywaniem metod dy- 
wersji j sąbotażu — Gordon 
Gray. oraz b. wysoki urzęd- 
nik biura propagandy wojen- 
nej w Europie j do niedawna 
preżes komitetu „Wolnej Eu- 


ropy” — C. D. Jackson. To- 
warzystwo małe. ale zá to do- 
brane — wszystko specjaliści 


od szpiegostwa i dywersji. 
Amerykański dziennik reak- 
cyjny „St. Louis Post Dis- 
patch“, omawiając zasady po- 
lityki Eisenhowera stwierdza, 


że jedną z głównych jej pod” 
sław będzie „wywiad  orB£ 
działalność podriemia į sabo” 
taż w krajach komunistycz” 
nych". Próbki tej „polityki“: 
stosowanej również przez p” 
przednią administrację Truma* 
na, widzieliśmy u nas w Pol- 
sce. Oto choćby ostatnio spra” 
wa sabotażystów i dywersan* 
tów. zrzucomych przez samolot 
amerykański,  opganizowanie 
siatki szpiegowskiej WiN-u 
przez Amerykanów, a wreszcie 
„działalność” pracowników 
krakowskiej kurii — agentow 
amerykańskiego wywiadu 
przygotowującego agresję prze” 
ciwko Polsce. Obecnie Bisen- 
hower, zgodnie ż osławiona 
„doktryną Dullesa". zapowia” 
da wzmożenie tej zbrodniezej 
działal ności. 

Wnioski wypływające dla 
nas z iego faktu są zupełnie 
oczywiste. Na antypolskie kno” 
wania amerykańskich agresa” 
rów, na działalność wrogów 
Polski musimy odpowiedzieć 
wzmożeniem czujności, aby 
wrogowi uniemożliwić bandyt" 
ką działalność. Musimy odp” 
„wiedzieć wzmożeniem naszych 
wysiików w budowie socjaliz” 
mu. walczyć z opieszałościń 
niedbalstwem i lekceważący!! 
stosunkiem da pracy, bowiem 
zła praca to woda na miy’ 
eisenhowerowsko = dullesow- 
skiej „polityki“ dywersji ’ 
wojny. 

B. RAYZACHER 
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W jednym z warszawskich liceów pedagogicznych 


4 klasy IVa wyjdą dobre nauczycielki 


nłzacja zetempowska w Klasie soku szkoleniowym zdobyła pu- 


Nie wszystkie dziewczęta kla- 
Pe $ Liceum Pedagogicznego 
ueza ul. Stawki w Warszawie 
“a gE w tej szkole od począt- 
szkół z część doszła z innych 
ecim p 1 sprowadziło 4e do Li- 

lą jg si cZnego? 

ia, Rakowska mówi, że 

a. ma Elszych lat marzy- 
Wanda Bay p nauczycielką, 
naucza, terówna opowiada 0 
ży m cielce, która wywarła du- 


ży wiy a 
Wanda | Na mia 1 to skłoniło 


u. Sp 


Inne dziewczęta 
lata dziecięce. za- 
nauczvcjelkę į szko- 
viy marzenia ich lat. 
które teraz przyoble- 
R realny kształt. Cze- 
„p azikówna znalazła się 
) kowo i jakos nie mo- 

ka ać do siebie zawo» 
zip tielki, nie ufała w 
Po. Wydawało się jei 
| og trudnej pracy 
Pk ej. Dnpiero po 
A Brzeprowadzanej sa- 
nie lekeji w szkole ćwi- 
'"„TAdością stwierdziła że 

Nia = Potrafi sobie dać radę 
W bł "a anj jednej uczennicy 
Aiia > IV-a, która by nie 
ką, 


To b 
Marzenia 
kaja słę w 
sławą 


jakie nakłada 
spoatoczeństwo — rozpa- 
| psczątsu roku syste- 
Wina” aa w szkolę, 
zwiękezon = programu | 
NY naj ye | wvmagań ze stro 
4 „ICZYCIEJeK IV-a wysunęła 
a pierwsze miejsce w 
m okresie nauki, ma- 
wie 21 proc. ocen nie- 
nych. Jednocześnie dzie 


Częły at 
Matuta 


Pierwszy 
KU zajed 
dostątecz 


NN 


A zostać dobrą nauczyciel- ; 


wczęta zwiększając wysiłek w | 
nauce, lepiej pracowały spo- 
łecznie. Uczennice zajmujące 
odpowiedzialne stanowisko w 
organizacji zetempowskiej | w 
innych organizacjach masowych 
nie zaniedbują się w nauce, Iza 
Przewożna jest członkiem Za- 


rządu Szkolnego ZMP. Jadwiga | 


Sajewska prowadzi szkolne 
Koło Spartowe. Danuta Golaw- 
ska aktywnie pracuje w kole 
pedagogicznym. Przykładów mo- 
żnaby jeszcze więcej przyto- 
czyć. A przy tym uczennice 
IV-a wykonują pomoce szkolne 
dia szkoły podstawowej. Czę- 
sto zostają po lekcjach, wspól- 
nie lepia, kleją. wycinają. Po- 
tem same widzą na lekcjach 
wizytowanych przez siebie, jax 
bardzo przydają się pomoce na- 
ukowe. jak są konieczne dó te- 
go. aby lekcja lepiej. łatwiej u- 
trwaliła sie w pamięci ucznia. 


li 
| dzo :nteresuje zagadnienie mo- 


Klasa IV-a dowiodła również 
swojej aktywności społecznej w 


okresie przedwyborczym. Cześć | 


uczennic należąca dó chórów i 
zespołów artystycznych wystę- 
powała na zebraniach. inne 
dziewczęta. jak np Danuta Go- 
ławska | Rena Gajler pełniły 
odpowiedzialne funkcje pelno- 
mocnków Zarządu Dzielnico - 
wego ZMF w obwodach. jesz- 
cze inne dziewczęta  wyslępo- 
wały w grupach agitacyjnych. a 
jednocześnie Klasa zaciągnęła 


warte wyborczą Wówczas, w 
tym gorącym okresie. klasa 
IV-a jeszcze raz dowiodła. że 
potrafi pracować społecznie. że 


praca społeczna pomaga jej o- 
słągnąć dobre wyniki w nauce 


Najlepsze tego dowód -= to wy- 
n'ki pierwszego okresu. 


Nie bytyby one jednak mo 
żliwe do osiąznigcia. gdyby w 
klasie nie było zwartego kolek- 
tywu. Nie od razu powstał ten 
kolektyw. Formował się on 
stopniowo, we wspólnej nauce 
i pracy — stawał się coraz bar- 
dziej zwarty i mocny. I dziś 
wszystkie sprawy ważne i 
drobne rozstrzygane są zbiaro- 
wam i to zaraz — „na goraco“, 

Dziewczęta wspólnie uczą Się | 
w grupach. odrabiają lekcje w 
klasie. internacie. w domach. 
Wspólnie też chodzą na odczyty 
i do kina. na zabawę i na spa- 
cer. Dyskusje. jakie urządza- 
ją po wysłuchaniu odczytu. czy 
po obejrzeniu filmu. toczą sie 
ina zebraniach i podczas przerw 
i w domu. Dziewczęta bar- 


ralności socjalistycznej, M. in. 
sprawa przyjaźni między chłop- 
cem i dziewczyną.  Żagadnie- 
nie moralności  sacjalistycznej 
„wywędrowało" z klasy i roz- 
strzaąsane jest od wszystkich 
stron na korytarzu szkolnym. 
w szatni i nawet na ulicy. Tak 
samo jes z zagadnieniem poa- 
chodzenia człowieka czy  po-| 
wstania życia na ziemi. Dziew- 
czeta wypowiadają 3yczerze 
swoje myśli. wątpliwości i nie- 
jasności. 


Gorąca atmosfera na zebra- 
niach i na lekcjach podczas | 
dyskusji, sprawiła. że poziom | 
politvezny dziewcząt  znaczme 
się pndniósł Pomaga w tym 
nauczycielstwo. które stawia | 
wysokie wymagania. żąda sy- 
stemaivcznegó czytania prasy 


literatury marksistowskiej ti- 


| ostatnie miejsce. 


ieratury fachowej. Dziewczęta 
te warunki spełniają. 


Atmosfera w klasie IV-a jest 
atmosferą walki o wiedzę, o 
wysoki poziom ideologiczny t 
światopogląd  materialistyczny 
przyszłych nauczycieli. 


Obecnie w klasie toczy się | 
walka e wvniki dobre i bar- 
dzo dobre, Kol. Cihborówna p> 


prawiła już np. ocenę z historii 
na „dobry“. Osiem  uczennie 
poprawiło oceny z matematyki. 


Dobre nceny z tego przedmiotu | 
| otrzymały: 


Guzikówna, Kwiat- 
kowska i Rakowska, piątkę o- 
trzymała Ciborówna. Poprawa | 
ocen z matematyki jest możli- 
wa dzięki dodatkowym lek- 
cjom zerowym, które nauczyciel- 
ka matematyki i zarazem wy- 
chowawczyni klasy organizowa- 
ła dla najsłabszych, 

W dzienniku klasowym pod 
rubryka „pedagogika“ widać no- 
we oceny. wśród nich na 24 u- 
czennice jest 14 „piątek*, jed- 
i ocena „3+”, reszta „czwór- 

IE 


Te przykłady wymownie 
świadczą. że klasa pnie się w 
górę. że w tej chwili chodzi © 


jak najlepsze opanowanie wie- 
dży. 

Ale klasie grazi pewne nie- 
bezpieczeństwo. Zeszłv rak. nie- 
stety, wyrobił jej opinię takiej. 
która pracuje zryuwami, bo na 
pierwszy okres w ub. r. klasa 
ta wypadła hardza dobrze. ale 
na pólrocze „zjechała* na przed- 


Svtuacja panująca wtej chwi- 
li w klasie IV-a zaprzecza ten- 
rii „zrywów. Przykładem mo- 
gą być osiągnięte już po pierw- 


musi nieustannie czuwać i pil- 
nować rytmiczności pracy Do- 
tychczasowe wyniki uczennic | 
należących do ZMP ij niezorga- 
nizowanych pozwałają wierzyć, 
że klasa IV-a będzie przodowa- 
ła do końca. 


Drugie niebezpieczeństwo tkwi 
w tym. że niektóre dziewczęta 
widząc piękno zawodu nauczy- 
ciela, nie widzą. że połączony 
jest on nieraz z trudnymi 
tuacjami. że czasami 
wyrzeczeń ji paświęceń. Nie- 
ktore » uczennie nie są przy- 
gotowane dò trudności, w któ- 
rych może się znależć młody 
nauczyciel. m. in. nie wyobra- 
żają sobie pracy na wsi, zdala 
od rodziców, znajomych, bez 
teatru. kina itp. 


. 


Są to sprawy, na które cze- 
ściowo zwróciło uwagę koło 
ZMP. ale niedostatecznie. Nacisk 
moralności burżuazyjnej jest 
jeszcze silny, a nie wszystkie 
dziewczęta przeciwdziałają mu 


| tək, jak np. lza  Przewożna 
Trzeba śmielej walczyć z tym 
wsżvstkim. co przeszkadza 


wszystkim uczennicom w osiąg- 
nięciu właściwej, ideowej po- 
stawy nauczyciela polskiej mło- 
dzieży. - 

Koło ZMP w IV-a musl 
wzmóc tę waikę, szczególnie te- 
raz. w okresie wymiany legitv- 
mach  zetempowskich tj w 
okresie. ktory muwinien być dla 
każdego koła ZMP j każdego 
człanka organizacji początkiem 
wzmożonej walki o ideową po- 
stawę młodzieży. 


szym okresie wyniki z pedagogi- 
ki t matematyki, Jednak: orga- 


MARTA KOROTYŃSRKA 


Sye f 
wymaga | 


Przysięga na wierność Ojczyźnie 


W najlepszej jednostce arty- | scyplinowanym. mężnym | czuj- | zgromadził się rodzice t żołniga 


leri ciężkiej. która w ubiegitm 


char przechodni Ministra Obro- 
ny Narodowej panuje niezwy- 
kle uroczysty nastrój. Młodzi 
kołnierze doczekali się dnia. 
którym uroczyście ślubować hę- 
dą swojej Ojczyźnie wierność. 
oddanie i gotowość w każdej 
|chwili do jej obrony. 


Pododdziały stanęły na ob- 
szermym placu. na którym 
bedzie się przysięga. 

Padają pierwsze  komendv 
| Zolnierze prezentują broń Or 
jkiestra gra marsza p-witalne- 
ga. Dowódca jednostki przy imu- 
ie raport wita sie z Żołnierza- 
m! ! zajmuje miejsce na trybu- 
nie. 

Obek dowódcy na twbunie 
zajmują miejsca przedujący © 
ficerowie 1 rodzice skladających 
przysięgę zołn.erzy. po czym na- 
stępuje uroczystość przysięg! 

Przed front pododdziałów wv- 
s'ępują  przadujący 
kan Zajączkowski. kan. Ziel'ń- 
ski. kañ Legucki. clew Wałow- 
ski. elew Chudziński. elew Wro 
jeeńsxzi i inni. którzy będą przy- 
sięgać przy działach 

Pada komenda: „Do przysię- 
gi” 

Wszyscy zołnierze tednym ru- 
chem odkrvli głowy 1 wzn.esl' 
dwa pźlce prawej ręki do ańrv 

Dowódca jednostki wyraźnym 
' dobiinvm głosem czyta słoua 
przyvs:'eg: WOJSKOWE], 

„Ja, ohywatel Polskiej Rzeczy- 
pospolitej ludowej stajace w 
szeregach Wojska Polskiego” — 
powtarza głośno za dowódca kan 
lewocz. najlepszy żołnierz 7 
podaddziału oficera 
nego.. „brzystęgam Narodowi 
Polskiemu być nezciwym, zdy- 


wj 


ad- | 


żołnierze | 


Nakan'ecz- | 


nym  żolnierzem powtarza 
|iekst przysięgi przodownik wy- 
|szkolenia kan. Wąsowski, kan 
i Gregorczyk, kan. Trejmak i wie- 
iu innych. 

Następnie zabiera głos zastęp | 
ca dowódcy jednostki dv spraw | 
politycznych: 

— Żołnierze — mów! m in. — 
naród żąda od was. byście w 
wiernym sojuszu z Armią Ra- 
idziecką 1 armiami państw rie- 
mokracji ludowej bronili pokoju 
Dzisiejsza przysięga — to przy- 
sega na wierność narodowi 
| Diezyżnie. Nie ma w życiu mę 
piekniejszego nad  zachowan:'e 
wierności swojemu narodow) 
Dlatego życzę wam. ovšcie sło- 


že neier 


Poe 


Szer Edward Zimnoch siedzi 
bok swego ojca i rozmawia 0 
sprawach rodzinnych Ob An- 
tom Zimnoch ma dwoch synow 
w wnjcku Jeden z nich już 
wkiotee ukenczv szkołe ofrer- 
<ką 1 znsiame of:cerem ludo- 


| wego Wojska Polskiego. a dru- 


tas chlułbe 


a! 


KUC 


pełni służbę w 
jednostce 
Z:.mnoch dowraruie się, 
egn wzorowa WYW- 
zał SIĘ 2 obowiązków wobec 
państwa Zboże I ziemniaki ha 
"zas odstawił do-punktu skupu, 
W mne) grupe  w:dzimy 


Szer 


wa przysięgi wypełnili 2 ho 
norem., 
Nastepnie odczytuje się lisi 


kpr. rezerwy Steca Rudolfa. któ- 
ry w dniu przysięgi swych młod: 
szych kolegów. przesvła im go- 
race pozdrowienia oraz apeluje 
aby nadal utrzymali zaszczytne 
miano przodującej jednostki ar- 
tyleri. by w jednostce utrzymac | 
duchar przechodm Ministra O- 
zronv Narodowej. 

Potem odbywa się defilada 
Młodzi żołnierze silnie ściska 
ią w swych dłoniach pochylone 
de przodu karabiny 

Po defiladzie w świetlicach 
poszczególnych padoddznałow 
nowozaprzysiężeni żałnierze skła 
dają podpisy pod tekstem prsy- 
<ięgi. 


W wielkiej pięknie udekoro- 
wanej sal stołówki Żołnierskiej I 
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przodownika pracy ob. Józefa 
Marczaka. ktory przyjechał na 
przysięgę swego brata Czesła- 
wa Ob. Marczak pracuje jako 
brvgadzista młodzieżowy brvgą” 
dv transportowej na MDM-ie. 
Jego hrvgada srednie wvkonuję 
kła 260 proe Opowiada on 
bratu o swej pracv o przadow- 
nictwie hrygadv M tn mówi: — 
Staraj wę bracissku ahvś jak 
najlepej wyżomiwał -woje 0- 
bow ark! załniersk:e bve zasłu= 
əvi na miano przednwn'ka Wy- 
szkolenia 

W stołówce jest cnraz Wese- 
lej Chwile umila qosciom 1 żoł- 
nierzom orkiestra N'e próźnuje 
"nwmeż  radiowszej jednostki, 
xtórego Kierownikiem jest kan, 
Ięmorzycki, 


poor STANISLAW JAROS 


Aktywiści w Pszczynie są— trzeba im przydzielić zadania 


=; zai psk Aki CA 
LEPIEJ POCZEKAC... 


POM w 
Maszyn. St 


Tuchowiczu, pow Łuków, nie przeprowadza remontu 
oją one na polu przykryte grubą warstwą Śniegu. 


— (werzą nowe brygady produkcyjne 


W walce o wykonanie zadań 4 roku Planu 6-letniego młodzi rodotnicy 


Rozmawiając ostatnio z pre- 
wodniczącym ZP ZMP w Pszezi 
mie uslyszalem takie powiedze 


na aktvwnego człunka organi: 
zacji. addanego Polsce Ludowej 
bvWwatela Zetempowiec w woj- 


Z korespondencji C7. ROSIORA . e . ° nie: „my potrzebujemy aktywr- |sku. to pontoen'k dowńdev. 
Chorzów prunt podejmują zobowiązania stów“, Tak mówił tow prze- Zarząd Powiatowy ZNP w 
i R wódniczący, alz niestety ani on| Pszrzynie tinne zarządv zamiast 
sam, ani niki z członków ZP) narzekać na brak aktywistów 


e 


= zwiększają procent wykonywania norm dziennych 


ZMP nie wpadł na pomysl, aze- 


powinny zatnteresować się swp- 


Dla wzmocnienia si naszej | zobowiązanie produkcyjne. ce-| Mogę zapewnić w imieniu ca- | Młody klerowca PKS z Wie- |bv zająć sę młodzieżą. którajimi zetempowrami. którzy po- 
pokojowej gospodarki młode | lem zadokumentowania swegr |łej brygady, że zobowiązanie | tuntia — Mieczysław K rzemiń- powróciła z wojska i która zgło | wróci z Wojska U cre kają na 
robotnicy wielu fahrvk w kra- | poparcia dla ostatniej Uchwałv | woje z pewnością wykonamy“ |skl przejedzie na prowadzonym siła w ZP su ją chęć do pracy | nrzydzielenie im zadań. 

w rozpoczęli realizację zadań | Rządu Młodzi i starsi robotni- P przez siebie nutobusie 80 tys | A ZACIWCJ: ; M. 4 Korespondent 

4-90 roku Planu  6-letniegr |cy tych zakładów w wvniko G. LUTYCZ |km bez głownej naprawy. Przecież wiele pracy NE oai sę: 

nod znakiem zwiększonej ak- | podjęlego zobowiązania  wvre- dowództwo naszego wojska. abs J BP zk dł K Poj” 
tywności produkcyjnej Wielu | montują calkowicie ponad plan| © LÓDZ. H WIT. |wy hować Fażdego zetempuwca eawiowice Śl. 
robotników w swych wvpowie- | LO samochodów. wW Zakładach _ Szklarskich 


dziach podkreżla, że do ieszcze 
bardziej wvdajnej pracy mohi- 
lizuje ich Uchwała Radv Mini- 
strów z dnia 3 styczma br. 


J. BYKOWSKI 


© ZIELONA GÓRA. 
i 
Młodzież Dolnośląskich Za- 


„Hortensja“ w Piotrkowie Trv- 
bunaiskim młodzieżowa brvga 
da tow KRułędy nieraz zhierńla 
się by omówić znaczenie Uchwa 
ły Rządu. Członkowie hrvgatv 


Nad listami czytelników 
Głosujemy na nazwę sportowego Zrzeszenia 
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zatorskich. 
Wezwanie ta podjęli natych- 


dawnika pracv. delegata na Zlot 
Młodvch Przodowników — Jó- 


dach mlodziez podjeta 1 wyko- 
nuje nowe zobowiązania. Bry- 


kończona Konkurs wywołał 
wielkie zainteresowanie, czeg) 


Komisja tych nazw nie zaakcep- 
'owała. ponieważ nie edpowia- 


i pływaków województwa rze- 
szowskiego. kol Słobodżian, 
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Wroga Polsce Ludowej działalność szła w parze z pospolitą spekulacją 


| AE 


PRZEKAŻY 


2-gn dnia 
agentom 


% dalszym ciągu 
tozprawy przeciwko 
wywiadu 
lejne zeznania sklada 66-letni 
ks Wit Brzycki. posiadający 
wyższe wyksztalcenie — pierw- 
szy notariusz Kurii Metropoli- 
talinej w Krakowie. 

Głebokie oburzenie wywałuje 
na sali ta część zeznań oskarżo- 
nego. która odsłania jego pro 
hitlerowska działalność w. okre- 
sie międzywojennym oraz kon- 
takty ze szpiegami z krwawej 
bandy UPA. 

Oskarżony Brzycki do winy 
przyznaje się. lecz jak stwier- 
dza: „z pewnymi zastrzeżenia- 
mi“ W zeznaniach swych nie 
luhi en używać takich siów jak 
szpiegostwo, wywiad itp. dla 
tezo też zgłasza zastrzeżenia. 
stwierdzajac, że księdzu Lelito 
nie udzielał informacji  szpie- 
gowssich, lecz informował go 
w „towarzyskich rozmowach“. 

Informacje, które interesowa- 


ły acenta amerykańskiego wy- | 


wiadu, ks. Lelito, zawarte były 


— jak zeznaje oskarżony Brzyc- | 


ki — w nktach, ktore on z ra- 
mienia  piastowanego urzędu 
otrzymywał od kanclerza kurii. 
„Tak jak ks. Lelito twierdzi 
»— zeznaje dalej oskarżony — 
może dwa, trzy razy udzieliłem 
mu informacji“. Tu ks. Brzycki 
szybko prostuje: „Ja bym na- 
zwał to nie informacją, p? pro- 
stu rozmawiałem z ks. Lelito 
na stopie towarzyskiej". 
Wobec naiwnie  wykrętnych 


zeznań oskarżonego prokurator | 


wnosi © odczytanie zeznań ks. 
Brzyckłego złożonych w śledz- 
twie. 

Jak wynika z odczytanych 
zeznań, ks, Lelito nie ukrywał 
przed oskarżonym  Brzyckim 
swych szplegowskich kontaktów 
z ośrodkiem monachijskim. Ks. 
Brzycki udzielał ks. Lelito żą- 
danych informacji, które na- 
ptywaty do kurii z prohostw i 
dekanatów, a które oskarżone- 
mu. jako notariuszowi kuril. 
byly dostępne. 

Następnie prokurator wzywa 
oskarżonego księdza Brzyckiego, 
zby spośród stosów dowodów 
rzeczowych rozpoznał rzeczy | 
zapasy, która wykryto w jego 
mieszkaniu. 

PROK.: Może zaczniemy od 


zegarków. lie zegarków razem 
było? 

OSK.: (wskazując na zegar- 
ki) raz, dwa, trzy — ten złoty 
„Doxa“, drugi ten (wskazuje) 
i trzeci. 

PROK.: A jeszcze jakie ze- 
garki? 


OSK.: To jest zegarek sióstr, 


Augustianek, które mi pożyczy” 
ty.. w 1942 lub 1943 r. 


PROK.: I do kiedy om był u; 


oskarżonego? 
OSK.: Do ostatka. 
PROK.: To znaczy razem 


cztery zegarki. Proszę pokazać, 
które aparaty fotograficzne na- 
leżą do oskarżonego (oskarżony 
wybiera 6 aparatów fotograficz- 
nych). 

PROK.: A teraz ile było ra- 
zen kuponów wełny? 

OSK.: Nie pamiętam dokła- 
dnie. 

PROK.: No, tak mniej więcej, 
dwadzieścia? 

OSK.: 15-cie pełnych kupo- 
nów i kilka kawałków. (Osk. 
wybiera łącznie 23 kupony). 


Wśród ogólnej wesołości ks. 
Brzycki z olbrzymiej masy 
zgromadzonych przedmiotów 
nadal wybiera i rozpoznaje 
swojr. 


Przychodzi kolej na skrzynki 
z lekarstwami. I te jak się oka- 
zuje — należały do ks. Brzyc- 
kiego. 

Biegły stwierdza 110 pozycji 
leków, zakwestionowanych w 
mieszkaniu oskarżonego Brzyc- 
kiego. Są to lekarstwa. które 
musimy sprowadzać z zagrani- 
cy. Niektórych leków wystar- 
cryloby na leczenie kllkudzie- 
sięciu chronicznie chorych osób, 
a na doraźny użytek — dla ok. 


- tysiąca osób. 


Następnie sąd przystąpił do 
rozpa:rzenia międzywojennej 
działalności osk. ks. Brzyckie- 


go. Po aresztowaniu ks. Brzyc- 
kiego zgłosiły się do władz bez- 
pieczeństwa osoby. pochodzące 
z miejscowości Hałenowo, które 
wysunęły szereg poważnych za- 
rzutów pod adresem 
nego z czasów jego pracy w 
parafii Hałcnowo. Osoby te 
twierdziły, że oskarżony brzyc- 
ki faworvzował w tym czasie 
niemieckich kułaków. niemiec- 
kich obszarników i niemisckich 
fabrykantów. którzy tam mie- 
szkali. oraz że ludność polska 
występowała z różnymi żalami 
pzd adresem oskarżonego i pod 
adresem kurii. Przedstawiono 
też wycinki z prasv sprzed 1930 
m potępiające proniemiecką 


* działalność ks. Brzyckiego. 


Oskarżony wyjaśnia. że w ro- 
ku 1924 został mianowan: przez 
a,"vbiskupa Sapiehę  probosz- 
czem w Palenowie. Była to 
miejscowosc dwunarodowościo- 
wa. hyli tam Polacy i Niemcev. 
W kurii oświerczono mu, że 
r:hożeństwa będą się adbvwać 
tak, iż w dwie niedziele w cza- 
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EGOWSKICH NA TERENIE KURII 
NAZYWANO Z CYNIZMEM ZDRAJCÓW „ROZMOWAMI TOWARZYSKIMI 


Ciąg dalszy sprawozdania z procesu toczącego się przed Wojskowym Sądem Rejonowym w Krakowie 


sle sumy parafianie śpiewać bę- 
fdą po niemiecku i kazanle be- 
dzie w języku niemieckim, dla 
ludności polskiej w te dni msza, 
ze śpiewem po polsku i kaza- 
niem po polsku, odbywać się 
będzie o godzinie B-ej. W na- 
stiępną niedzielę. suma będzie 
dla ludności polskiej z kaza- 
niem i śpiewem w języku pol- 
skim, zaś msza o godzinie 8-ej 
4 Kkazaniem i śpiewem w języ- 
ku niemieckim. 

Oskarżony przyznaje, że gdy 
w “`r. 1939 opuścił parafię — 
Niemcy z Ha!cuowa zwrócili się 
do arcybiskupa Sapiehy z pro- 
Śbą. aby ks. Brzycki objął z po- 
wrotem parafię. 

W dalszym toku zeznań, o- 
skarżony Przycki pytany przez 
prokuratora wyjaśnia swoje sto- 
sunki. łączące go z grecko-ka- 
talickim ks. Hrabem — areszto- 
wanym następnie za szpiego- 
stwo na rzecz faszystowskich 
band U.P.A. Oskarżony stara 
się w wykrętny sposób zama- 
skować swe kontakty z księ- 
dzem Hrabem, przyznaje jed- 
nak, że ka Hrab odwiedzał go 
w jego mieszkaniu. 

Wyjasniając na pytania pro- 
kuratora, przyczyny wrogiego 
stosunku kurii do Polski Ludo- 
wej, oskarżony mówi: 

„Ustosunkowanie się śp. kar- 
dynała — to przecież było wia- 
dome — było reakcyjne I wro- 
gle". 

PROK.: Skąd to wynikało? 

OSK.: Przypuszczam, że z je- 
go osobistego nastawienia, z je- 
go przekonań. To się odbijało 
na konferencjach, w przemo- 


wach do proboszczów. To póź- 
niej szło w diecezje. 
Oskarżony Brzycki wyjaśnia 
następnie Sądowi zagadnienie 
tzw. sprawozdań papieskich. 
Oskarżony niechętnie wyja- 
śnia Sądowi, co było treścią te- 


go rodzaju sprawozdań. Pytany .| 


kilkakrotnie przez prokuratora 
stwierdza. że sprawozdania te 
dotyczyły działalności kleru w 
Polsce. 

PROK.: A poza zagadnienia- 
mi dotyczącymi kleru były ja- 
kieś informacje? 

OSK.: Przypuszczam, że były. 

PROK.: Jakie? 

OSK.: Polityczne warunki, ja- 
kie partie działają. 

Oskarżony stwierdza, że w 
1048 r. kardynał Sapieha za- 
wiózł do Rzymu jedno z takich 


sprawozdań o politycznej sy- 
| tuacji w kraju. 
Składający z kolei zeznania 


28-letni oskarżony Edward Cha- 
chlica, o bikiniarskim wyglą- 
dzie, student Uniwersytetu Ja- 
giellońskiego, pozostawał na u- 
|sługach wywiadu amerykańskie- 
|go i przesłał kilkanaście rapor- 
tów szpiegowskich do ośrodka 
wywiadowczego w Monachium. 
Mimo młodego wieku posiada 
już bogatą przeszłość, Wycho- 


wanek Katolickiego Stowarzy- | 


szenia Młodzieży Męskiej był w 
okresie okupacji „członkiem 
| NSZ-towsko-gestapowskiej ban- 
| dy NOW. 

| Oskarżony zeznaje, że jesienią 
| 1950 roku otrzymał od Szponde- 
ra list zapowiadający paczkę. 
„Kuzyn zwrócił mi uwage — 
mówi Chachlica — na kompot, 
,który tam się znajduje, żebym 
i go spożył jak najprędzej, bo za- 
wiera dużo witamin“, 

Zapowiedziana paczka nade- 
szła; w puszce od kompotu ukry- 
ta była prasa emigracyjna, bro- 
szura p.t. „Zjazd Stronnictwa Na 

j rodowego w Londynie w 1948" 
oraz własnoręcznie pisany przez 
Szpondera list. 

W liście tym Szponder polecił 
oskarżonemu. aby zbierał infor- 
macje ze wszystkich dostępnych 
mu źródeł oraz aby korespondo- 
wał z nim przy pomocy tajnonpi- 
sów 

„W maju 1952 roku — mówi 
dalej oskarżony — kuzyn zapro- 
ponował mi konkretnie, abym 
wyszukał dwie osoby wśród 
moich kolegów, którzy przeby- 
wali w wojsku, żebym z nimi na 

, ten temat porozmawiał". 
PRZEWODNICZĄCY SĄDU: 
'„Więc oprócz człowieka z rze- 
iszowskiego jemu chodziło i 
te, żebyście się skontaktowali 
z osobami służącymi w Wojsku 
, Polskim? 

OSK.: To bvło w maju, sierp 
i niu i we wrześniu 1952 r. 

Oskarżony otrzymał również 
polecenie zorganizowania skrzyn 
ki kontaktowej. do kiórej moż- 
na byłoby składać koresponden- 
cję. na wypadek gdyby łączność 
drogą pocztową została przer- 
wana. Przyznaje też, że wysłał 
lącznie do ośrouka zagraniczne- 
zo około 12 raportów. 

Za te raporty otrzymał on w 
sumie 12 tysięcy złotych. 

Wszystkie próby oskarżonego 
przedstawienia swej działalności 
szpiegowekiej jako niewinne! 
korespondencji z krewnym za 
granicą. lub jako dziennikar- 
skich korespondencji. zostały 
całkowicie zdemaskowanńe. gdy 
Sąd przedstawia mu list z ośrod- 
ką monachijskiego. który nad- 
| szedł na adres matki Chachilicy. 


PRENUMERATA i KOLPOR- 


TAŻ: PPK  „Ruch" Oddział 
w Warszawie, Srebrna 12 Tel. 
centr. 83-04-21. 22, 30. 


WARUNKI PRENUMERATY: 
Zamówienia i wpłaty na pie- 
numeratę przyjmują wszyst- 
kie Urzędy pocztowe oraz li- 
stoncsze w terminie do dnia 
15-70 każdego miesiąca po- 
przedzajacega Okres zamawia- 
nej nrenumeraty — Cena mies. 
— 2.50 zł, kwart. — 7,50 zł, pôl- 
rocznie — 15.00 zł, rocznie — 
30.00 zł. Zamówienia zbiorowe 
na pren. zakiadowe przyjmu- 
ja raiejscowe placówki PPK 
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wach do dziekanów, w przemo- | 


o: 


List zostaje wręczony oskar- 
żonemu, który odczytuje go gło- 
śno. List brzmi m. in.: „Kocha- 
ny mój! Listtwójz31IX był do- 
skonale czytelny. Cieszę się bar- 
dzo twą zapowiedzią, że posta- 
rasz Się wykonywać nadal mo- 
|je zamówienia. Proszę cię, byś 
zwracał uwagę, by każda była 
| RJW. — dużo szczegółów. Zależy 
imi ogromnie na wiadomościach 
wojskowych i gospodarczych. 
Oczywiście wszystkie tematy. 
które ci przekazałem są nadal 
aktualne. W związku z tym trze- 
ba się rozglądnąć za informato- 
rem, od którego mógłbyś coś cen- 
nego wyciągnąć. ...na zwerbowa- 
nie tego kolegi daję zgodę, jeśli 
uważasz go za pewnego. Jeszcze 
sobie to razwaź. Mnie by się w 
tamtych stronach ogromnie on 
przydał. jeżeli (am mieszka. Daj 
mu adres na mnie. Niech swój 
list zwykły podpisze „Ryszard“, 
a ja do niego będę podpisywał 
| „Wiktor“. Nasław go na prze-i 
|kazywanie wiadomości wojsko- | 
i wych i gospodarczych. W razie 
zgody aaj mu pięć tysięcy zło- 
tych“. 

PROK.: W ten sposób mamy 
| wyjaśnioną kwestie, jaka była 
| tematyka całej tej ..korespon- | 
dencji“ — pomiędzy oskarżonym | 
Chachlieą i monachijskim ośrod- 
kiem szpiegowskim. 

Jako ostatnia z oskarżonych 
| składa zeznania 23-letnia Stefa- 
nia  Rospond wychowanica 
Żywego Różańca Dziewcząt, do 
|której z monachijskiego ośrod- ; 
ka wywiadowczego USA nad-| 
chodziły ukryte w paczkach ma: | 
teriały szpiegowskie, 
| Oskarżona nie przyznaje się| 
|do winy, starając się w swych| 
kłamliwych zeznaniach przeko- 
naé Sąd, że była nieświadomym | 
| narzędziem szpiegowskiej robo-| 
lty swego przyrodniego  brata| 
| Jana Szpondera — agenta wy- 
wiadu USA. 

Odpowiadając w dalszym cią- 
'gu na pytania prokuratora,, 
oskarżona przyznaje, że wysła- 
ła do swego brata szereg listów ' 
oraz pośredniczyła w wysyłaniu 
mu książki ofrzymanej od ks. 
Fudalego. Książkę tę przekaza- 
ła współoskarżonemu Kowali- 
kowi z prośbą. aby ten wysłał ją 
z poczty w Krakowie. Osk. Ro- 
spond przyznaje również, że w 
listach jakie otrzymywała od 
swego brata, starannie unikał 
on używania jakichkolwiek na- 
zwisk, a operował jedynie okre- 
śleniami np. „kochaś*, co mia- 
ło oznaczać Kowalika, lub „przy- 
jaciel z góry”. jak określał o- 


sobe ks, Fudalezo. 

PROK.: Mam tutaj list, 
w którym brat pisał: „Mam 
da ciebie prośbe, żebyś rze- 
czy męskie 1 to co się w 
nich znajduje oddała przy- 
jecielowi z góry. Oddaj mu 


też paczkę sardynek, a również 
i drugą czerwoną z napisem 
„zupa“. Żeby uniknąć niepo- 
| trzebnych komentarzy, zrób tak, 
żeby nikt poza wami nic o tym 
nie wiedział“. Dlaczego tu ta- 
ka tajemniczość? 

OSK.: Nie rozumiem tego. ale 
pokazałam księdzu Fudalemu 
te kartkę. Ks. Fudali dostał 


sał mu, że otrzymam przesyłkę 
dla niego. + 

PROK.: Czy Fudall dowiady- 
|wał się czy paczka przyszła? 

OSK.: Pytał mnie i powiedział, 
że jeżeli przyjdzie, żeby ją na- 
tychmiast mu oddać. 

PROK.: Czy fakt, że w ll- 
stach brata — ks. Fudalego na- 
zywa się „przyjacielem z góry”, 
że przyjdzie „zupa”, którą trze= 
ba zanieść Fudalemu i to w 


| tajemnicy. czy to nie wydawało 


|się oskarżonej czymś dziwnym? | 


| OSK.: Zdziwiło mnie, bo o- 
kazało się, że hyło tam znpel- 
inie co innego. Byty tam jakieś 
: gazety, instrukcje szpiegowskie, 
110.000 zł oraz ampuiki. 


= 
| W trzecim dniu procesu Sąd 
zarządził postępowanie dowodo- 


we i przesłuchał licznych świad- | 


KÓW. 

Doprowadzeni z wiezienia 
|świądkowie: Karol Osak i Piotr 
'Kamieniarz zeznaniami swymi 
naświetli sylwetki oskarżo- 
nych jako szpiegów amerykań- 
skich i zaciekłych wrogów Pol- 
ski Ludowej. 
| poprowadzony z7 więzienia 
świadek Marian Wsołek, b. żoł- 
nierz Legii Cudzoziemskiej w 
Algerze. Maroku i Syrii był 
przewidzianym przez Kowalika 
| .następcą” w jego brudnej szpie 
gowskiej robocie. prowadzonej 
n. rzecz wywiadu amerykań- 
skiego. Właśnie u świadka Wsoł- 
ka ukrywał się Kowalik wów- 
czas. gdy po aresztowaniu w 
Gliwicach Ireny Haber zaczęła 
mu się palić ziemia pod noga- 


i: 

Przed Sądem stanęła również 
— jako świadek — doprowadzo- 
na z więzienia Irena Haber. 
Świadek zeznaje. że po pewrtym 
czasie „znajomości“ osk. Kowa- 
lik zażądał od niej opracowywa- 
nia wiadomości na temat ZMP. 

„Zamówienie“ zostało wyko- 
nane i za pośrednictwem osk. 
Kowalika wysiane do Niemiec 
zachodnich. 
| Następnie zeznawali 
|wadzeni z więzienia: 
islaw Steczko oraz Józef i An- 
drzej Kamieniarz. Od tych o- 
statnich osk. Kowalik doma- 
gal się informacji o charakterze 
| wojskowym. 

Doprowadzona z wiezienia 
świadek Heiena Budziaszek, za- 
mieszkała w Rabce, była z 7a- 
wodu przedszkolanką. Przeka- 
zywała ona listy od Jana Szpon- 
dera księdzu Lelito, wikaremu w 
Rabce. 
|;  Śwładek Stefan Steczko i 76- 
lzef Wyroba. mieszkańnev wsi 


dopro- 


„czasie okupacji 
jwiatu krakowskiego 


także list, w którym brat śa 


Mieczy- . 


Liszki, zeznali, te we wsi tej było 
powszechnie wiadomo, iż faszy- 
stowska banda NOW, na której 
czele stali Jan Szponder i ks. 
Lelito, zamordowała dwóch ran- 


nych żołnierzy Armii Ludowej, | 


przywiezionych do miejscowego 
szpitala przez towarzyszy. Mord 
ten dokonany został w 1945 r., 
w styczniu w pierwszym dniu 
wyzwolenia tych terenów. 

Następnie zeznania składa 
Maurycy Grzesiak, były czło- 
nek oddziału Armii Ludowej. 
Dwaj żołnierze tego oddziału 
ranni w potyczce g gestapo i 
przewiezieni do szpitala w Li- 
szkach, zostali następnie za- 
mordowari przez bandę Szpon- 
dera i Lelito. 


W obszernych zeznaniach świa | 
i dex demaskuje zbrodniczą role 


NSZ-owsko - gestapowskiej 
ganizacji NOW, działającej w 
na terenie po- 
pod do- 
wództwem ks. Lelito i Jana 
Szpondera, która współdziałała 
z gestapo w tropieniu i mor- 
dowaniu polskich patriotów, 
walczących przeciwko okupan- 
towi hitlerowskiemu. 

W dalszym %oku swych ze- 
znań świadek opisuje jak to 
na kilka dni przed wyzwole 
niem oddział AL. do którcgo 
należał, stoczył wake z placów- 


OC= 


ka gestapo w Skawinie, W 
wyniku starcia zostali ranni 
członkowie oddziału — Stani- 


sław Czyż | Mieczysław Konik. 
których przewieziono do szpita- 
la w Liszkach. „Gdy ulokowa- 
liśmy swych rannych towarzy: 
szy w szpitału — zeznaje dalej 
świadek — do budynku tego we 
szło 5—6 ludzi, z których je- 
den trzymając rękę w górze 
wołał iż jest ranny, myślałem 
że są z naszego oddziału, tj. Z 
oddziału Martyny. » 

Bandyci grożąc znienacza 
bronią zawołali: „Ręce do go 
ry komuniści, jesteście ołocze- 
m“, Wywiązała się strzelanina, 
w wyniku której — jak zezna- 
je świadek — oddział AL z po- 
wodu braku amunicji musiał 
się wycofać. Następnego dnia 
powrocono, aby zabrać ze szpi- 
tala rannych towarzyszy. Za- 
staliśmy Stanisława Czyża za- 
mordowanego w łóżku — stwier 
dza świadek Grzesiak. 

Wszelkie poszukiwania ciała 
drugiego z zamordowanych AL- 
owcow nie dały żadnego rezul- 
tatu. 

Zeznania następnych świad- 
ków malują wyraziście sylwet- 
kę oskarżonego ks. Lelito. 

Świadek Stanisław Bator, 
który w r. 1945 pełnił funkcję 
sołtysa w gromadzie Liszki, ze- 
znaje: „Pewnego dnia, zaraz po 
wyzwoleniu spotkalem idące 
| drogą ks. Lelito. Byłem w po- 
dartycn butach. Nie miałem 
nawet na sobie koszuli. Jak 
wiadomo, była 
| da. Ks. Lelito zaczął ze mną 
rozmawiać, Patrząc na mój u- 
bogi wyglad powiedział: „Tak 
będą wyglądać Liszki i cała Fol- 
iska jak wy dzisiaj wyglądacie“. 
Na to odpowiedziałem mu, że jak 
wszyscy  potrochu bedziemy 
robić, to coś z tego będzie i 
odszedłem od niego. 

Zastanawiałem się następnie 
dlaczego on mi tak powiedział. 
| Doszedłem do wniosku, iż po- 
| wiedział to chyba po to, żeby 
|złamać mnie na duchu“, 


| Poruszenie na sali wywołu- 
| ją zeznania następnych dopro- 


| wadzonych z więzienia świaąd-| 


ków — Mieczysława Fidziń- 
skiego | Witolda Milca — wy- 
|chowanków ks. Lelito z Ka- 
tolickiego Stowarzyszenia Mło- 
| dzieży członków bandy 
iNOW zorganizowanej przez 
zbrodniczego księdza. 


| Ks. Lelito przekonywał mnie 
— zeznaje świadek Fidziński — 
že jako były „akowiec* powi- 
| nienem wstąpić dn nielegalnej 
organizacji. Ja zgodziłem się na 
to. Przy końcu rozmowy otrzy- 
małem od ks. Lelito ksiażkę 
Dmowskiego pt. „O wyjście z 
kryzysu", której treść miała 
być ideologią tworzonej orga- 
mizacji". 

1 sierpnla 1946 r. zrobiliśmy 
napad na fabrykę „Francka“ 
w Skawinie. Tam zrabowaliś- 
ray około 500.000 zł. W kilka 
dni później  przywiozłem z 
Krakowa od przedstawiciela 
| okręgu pseudo „Jawor” pewną 
sumę pieniędzy, które wręczy- 
tem ks. Lelito. Za udział w tej 
akcji dostałem 1.000 z}, 

Odpowiadając dalej pa pyta- 
| nia prokuratora świadek zezna- 
(je Iż w opracowaniu planu 
napadu na fabrykę w Skawi- 


nie brał osobiście 

A udział ks. 
| 
4 


Następnie świadek — Witold 
Mile w obszernym wywodzie 
zeznaje w jaki sposób został 
zwerbowany do bandy przez 
ks. Lelito. 

Kończąc swe zeznania $yda- 
dek Milc mówi z goryczą: 
„Kiedy ks. Lelito po naszym 
aresziowaniu zdążył ujść przed 
władzami bezpieczeństwa 
zostaliśmy ; 
zani na długoletnie 
Młodvch lat nikt 
zwróci, jak również nie zwróci 
| nam łez naszych matek. Wi- 
nien jest temu człowiek, do któ- 


więzienie 


jrego autorytet wierzyliśmy — 
|eziowiek o dwóch obliczach: 
kapłana i mordercy", i 

W dalszej kolejnoś 
li świadkowie n nadia 
wsi Hałenowo, którzy scharak- 
teryzowali antypolską, prohit- 
|lerowską działalność oskarżo- 
i nego Brzyckiego w okresie mis- 
| dzywojennym w czasie pałnjc- 
nia przez niego w MHalcnowie 
= Ę proboszcza. 

wią ek Olma podaje. iż ałv- 
i szal. te jednej z E E asd 


wtenczas bie-| 


aresztowani i ska- | 


nam nie. 


rego mieliśmy zaufanie. w któ- | 


mieszkańcy | 


ici polskiej, jaka udala się do 
ks. Brzyckiego z prośbą o czę- 
stsze nabożeństwa dla Polaków, 
ks. Brzycki oświadczył: 


się nic nie zmieni”. 


m. in. ks. ks. Andrzeja Misiat 
|i Rudolfa Schmidta, b. kape- 
|lanów metropolity krakowskie- 
go, zdemaskowały krakowską 
kurię metropolitalną jako po- 
| nure siedlisko reakcji oraz 
ścisłe powiązanie kurii t jej 
kierownictwa z  antypolskimi 
ośrodkami szpiegostwa i dy- 
wersji w kraju i zagranicą, 
stojącymi na usługach amery- 
kańskiego imperializmu 1 Wa- 
tykanu. 

Świadek Stanisław Gąsiorow- 
ski, archeolog. który pełnił 
runkcję dyrektora b. Muzeum 
, Czartoryskich w Krakowie, ze- 
znał, iż otrzymał od księżnej 
| Marii Ludwiki Czartoryskiej, 
która wyjechała w 1947 r. za 
granicę, polecenie przekazania 
kardynałowi Sapiesze, w celu 
ukrycia, szeregu przedmiotów 
bezcennej wartości muzealnej. 

Świadkowie Franciszek Ja- 
neczek oraz  Stanisiąw Bal 
strażnicy zamieszkali w Bali- 
|! cach, przedstawili sądowi oko- 
liczności odnalezienia karabi- 
nów zatopionych w rzece Ru- 
|dawie. Karabiny te świadkowie 
| rozpoznają wśród złożonych za 
stołem  sędziowskim dowodów 
rzeczowych. 

Świadek ks. Andrzej Mistat 
doprowadzony z więzienia, peł- 
nił funkcję kapelana kardynała 
Sapiehy w latach 1945—47. 
Przedstawił on sądowi powiąza- 
nia Krakowskiej Kurii Metro- 
politalnej i jej kierownictwa z 
antypolskimi ośrodkami szpie- 
gostwa i dywersji w kraju i za 
granicą 

Wszyscy starający się o au- 
diencję u 


| 
| 


f 


Lelito i Kowalika, 
współpracująca z gestapo, zajmo 
| wała sie w okresie okupacji 
bratobójczymi napaściami 
partyzantów Armii Ludowej. 
Opiekunem tej bandy był obok 
ksiedza Lelito szef gestapo 
Zeiss. Nawet, gdy Zeiss w po- 
|płochu uciekł przed czołgami 
| radzieckimi, polscy faszyści na- 
dal działali zgodnie z jego 
wskazówkami. mordując w dniu 
wyzwolenia dwóch rannych part- 
tyzantów AL. Nienawiść do 
ludu polskiego i strach przed 


musieli się zgłaszać do śćwiad- 
ka. Na pytanie Sądu świadek 
mówi o przybywających do kar- 


„Jak dynała Sapiehy osobach. „Poza 
długo jestem w Hałcnowie, to duchowieństwem — zeznaje — 


zjawiali się ambasadorowie 1 


Zeznania dalszych świadków | przedstawiciele niektórych par- 


tli politycznych". 

W toku dalszych zeznań ks. 
Mistat opowiada, że np. Stefana 
Ralskiego, który był członkiem 
komendy głównej WiN znał je- 
szcze w 1944 roku, później zaś 
spotykał się z nim będąc już 
kapelanem kardynała Sapiehy. 

Po jednej x rozmów tuż 
przed samym wyjazdem kardy- 
nała do Rzymu zjawił się po- 
wtórnie Rałski i przekazał 
świadkowi list zaadresowany do 
ks. Filipa Plechta, kapelana ar- 
cybiskupa Gawliny będącego 
wówczas biskupem II korpusu 
Andersa. Kardynał Sapieha po- 
lecił świadkowi list ten przy- 
jąć. 

List ten, jak i szereg innych 
listów otrzymanych od przeło- 


|żonych zakonnych dla przeka- 


zania ich generałom zakonów w 
Rzymie, świadek umieścił w 
walizce kardynała Sapiehy. 

Na pytanie Sądu jaka była 
treść tej korespondencji świa- 
dek wyjaśnia, iż kiedy spotkał 
się powtórnie z ks. Piechtą ten 
mu oświadczył, iż list zawierał 
wiadomości o sytuacji w kraju. 

Następnie na pytanie proku- 
ratora świadek zeznaje o wizy- 
tach Mikołajczyka u kardynała 
Sapiehy. 

„Raz miało to miejsce jakoś 
po naszym powrocie z zagrani- 
cy 1946 roku, mogło to być 
gdzieś w maju albo w czerwcu, 
a drugim razem było to w okre- 
sie kiedy w kraju naszym od- 
bywała się kampania przedwy- 


kardynała Sapiehy ' borcza”. 


W okresie kampanii wybor- 
w 1946 roku bywał rów- 
nież u kardynała Sapiehy Po- 
Jan Piwo- 
kardynałowi | 
Sapiesze relacje z rozmowy 7 
Jerzym Braunem. Piwowarczyk 


czej 


piel. Również ks. 
warczyk składał 


omówił wówczas sprawę AU- 
diencji. Brauna u kardynała 
Sapiehy. 


Ks. Mistat zeznaje następnie, 
iż wyjeżdżał zagranicę z kar- 


dynałem Sapiehą dwukrotnie: 
w roku 


wtóry w maju 1947 roku. 

Przedstawiając na 
Sądu kantakty kardynała Sa- 
pichy zagranicą świadek stwier- 


dza, iż w roku 1947 kardynał 
do 
Rzymu był przyjęty przez pa- 


Sapieha po przyjeździe 
pieża, a następnie 
przedstawicieli wrogich 
dowi ośrodków zagranicznych 


i często ich przyfmował. „Czę- 


bywał u 


stym gościem był ks. biskup 


Gawlina — zeznaje świadek, 
spośród osób świeckich — am- 
basador rządu londyńskiego 
Papee. 


Z osób wojskowych był u 
kardynała gen. Anders, którego 
kardynał Sapieha rewizytował". 

Prokurator: Czy kardynał 
Sapieha otrzymywał za grani- 
cą jakieś pieniądze? 

Świadek: Wiadomo mi, że 
kardynał Sapieha otrzymał od 
Ojca Świętego pewną sumę w 
dolarach. 


Następny świadek ks. Rudolf 


Schmidt, który w okresie od 
sierpnia 1947 do sierpnia 1951 
roku był kapelanem metropoli- 
ty krakowskiego, w zeznaniach 
swoich rzuca szeroki snop świat- 
ła na wrogą wobec narodu pol- 
skiego działalność kurii krakow- 
skiej. 

Świadek mówł m. in. © 
znanych mu faktach otrzymy- 
wania przez kardynała Sapie- 


hę pieniędzy w obcych walu- 


1946 luty-marzec — 
mówi śwladek — z okazji, kie- 
dy kardynał Sapieha otrzymał 
kapełusz kardynalski, a po raz 


pytanie 


naro- 


tach z różnych źródeł. 

„W roku 1950 — oświadcza 
świadek ks. Schmidt — do ks. 
kardynała przyszedł ksiądz Wy- 
cisło, urzędnik Rady Polonii z 
dwoma księżmi i dwoma Ame- 
rykanami. Dowiedziałem się, że 
ks, kardynał otrzymał od nich 


| 


na | przeciwko Polsce Ludowej. 


| 
| 
| 
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Foto CAF 


goletnie więzienie za to, że z 
bronią w ręku Mk > 
„| 
młodzi chłopcy z nienawiścią 
mówią. dziś o opiekunie 
KSMM-u i szefie bandy księdzu 
Lelito. 

„Potępiam go teraz wraz z 
cnłym, narodem“ — zeżnaje Wi- 
told Milc. 

Mile b. członek Katol. Stow. 
Mł M. opowiada jek ks. Lelito 
kazał mu werbować ludzi do bem 
dy wyłącznie spośród najbar- 
dziej otumanionych członków 
Stowarzyszenia. Wszyscy zwer= 
bowani mieli od 18 do 28 lat. 
Lelito wykorzystywał cynics- 
nie ich uczucia religime i 
pchał ich na drogę najcięższej 
zbrodni, jaką jest zdrada Oj- 


, czyzny. 


notwą Ludowa Polską, już 
wówczas skierowały ks. Le- 
lito na droge zdrady. dro- 
ge współpracy ze śmiertel- 
nymi rogami narodu — hi- | 
| tterowcami. Szpiegostwo dla 
| amerykańskiego imperializmu, 
odbudowującego hitlerowski 
' Wehrmacht, było własciwie 


przedłużeniem starej zdrady. 


| Gdy kraj został wyzwolony 
i ludzie zabierali się do jego od- 
budowy na nowych podstawach, 
ksiądz Lelito i jego faszystow- 


| ze skóry, aby 


7 . gog 
| Lelito zatrząsł stę 2e wściekło- 


|7 


itys wsi Liszki, chociaż głodny, 
|m porwanej koszuli i zbiedzo- 
nu przez lata okupacji. z zapi- 
tem stanał dó pracy. „Tak będa 
|cygladać Liszki i cała Polska 
jok wy dzisiaj wygladactie* — 
|szydził Lelito. „Ks. Lelito my- 
| ślał, że ja się załamię* — zeznał 
sołtys. 

Wbrew przypuszezeniom výž- 
[nych Lelitów, i ich patronów 
| imper'a' stycznych narodu nie 
załamał trudności okresu 
odbudowy zniszczonego. kraju. 
| Naród stał się po raz pierwszy 
lw swej historii rzeczywistym 
Gospodarzem Polski, toteż z po- 
śuwieceniem dźwigał ją z ruin 
i zgliszcz. Wówczas 


faszyści 
jeli się terroru, mordów i ra- 
'bunków. Ks. Lelito organizuje 
1p Skawinie bandę, 
iym konfidentem gestapo Ja- 
mem Szponderem. Po krótkiej 
| naradzie na plebanii banda na- 


| pada na fabrykę w Skawinie. 
Ks. Lelito podczas napadu mo- 
dli się o powodzenie — tak 
przynajmniej ipewniał ezton- 
ków bandy. którzy posądzają 
go jednak, że siedząc na pleba- 
niż trząsł się ze strachu, 


Młodzi wiekiem członkowie 
bandy ks. Lelito, to członkowie 
| zzatolickiego Stowarzyszenia 
| Młodzieży Męskiej.  Zeznają 
sprowadzeni z więzienia. Tam 
zaprowadzito ich „wychowa- 
nie” ke. Lelito. — Banda zosta- 


ści, gdy ujrzał, jak nowy sote | 


| 
i 
i 


| 


i 
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| siek 


nily charakter 


Zeznania świadków jaskrawo 
demaskują metody szpiegow- 
skiej roboty Kowalika, Chach- 
licy oraz oskarżonych księży. 
Szpiedzy usiłowali zwerbować 
informatorów wśród wojsko- 


| scy wychowankowie wychodzili | wych, aby za wszelką cenę zdo- 
odsuwać ich od być wiadomości o sile obron- 
|pracy dla wolnej Oiczyztny. Ks. nej kraju, których coraz natar- 


czywiej domagał się wuwiad 
USA. Instrukcje przesyłane z 
Monachium, żadały dokladnych 
informacji o liczebności jedno- 
WP, o ich  rozlokowaniu 
Zeznania świadków ujaw- 
c szpiegostwa u- 
prawionego przez sitwę Ko- 
nalika, ks. Lelito i Chachlicy. 
— Była ta służba na  żołdzie 
pośżegaczy wojennych, gotują- 
cych śmierć i zniszczenie na- 
rodowi polskiemu, służba zaśle- 
pionym w nienawiści autorom 
pianu „Wulkan“. 


* 


Już pierwsze dni proresu 
wskazały, że kuria krakowska, 
która. popierała szpiegowską 
działalność ks. Lelito i jego 
szajki jest siedliskiem niena- 


itp, 


|wiści do Polski Ludowej, jest 


wraz z by- 


skupiskiem tych, których niec- 
ne plany wiążą się z nadzieja- 


| mi na wojnę. 


Pełne Świotło na tę atmosfe- 
rę kurii krakowskiej, na. praw- 
dziwe oblicze jej działalności — 


zamaskowanej przed wiernymi 
rzuciły dzisiejsze zeznania 
świadków, przede wszystkim 
zaś zeznania obu kapelanów 


kardynała Sapiehy. Już w okre- 
sie okupacji Sapieha jawnie wy- 
razit swa pogardę dla spraw 
narodu. Wezwany do hitlerow- 
skiego gubernatora Franka kar- 
dynał Sapieha z oburzeniem za- 
przeczał, jakoby miał cokolwiek 
wspólnego z walką przeciwko 


większą sumę dolarów". . 
Prok.: Co świadkowi wiado- 
mo o dalszych losach tych do- 
larów, które kardynał przywiózł 
z Rzymu i które wręczył mu 


przedstawiciel amerykański? 


Świadek: W roku 1950, po u- 


kazaniu się dekretu Rządu o o- 
bowiązku wymiany 
ks. kardynał wezwał mnie i ks. 


dolarów, 


Przybyszewskiego do siebie i 
polecił 
, obok wielkiego olta- 
rza, gdzie była nisza, w której 


| kładziono naczynia liturgiczne. 


Jak stwierdza świadek. dola- 


okupantom. W tej samej roz-jrii dzieła 


mowie Sapieha z ironią opowia- 
dał hitlerowskiemu katowi, że 
krążą pogłoski jakoby Sapieha 
przyjat gubernatora Franka 'w 
swym pałacu kartkowym chle- 
vem i marmoladą. Zeznania 
świadków obałają legendę o pa- 
triotycznej postawie kardynała 
wobec okupantów, która długo 
próbowała podtrzymywać reak- 
cja w kraju i zagranicą, 

l Kardynat Sapieha nie sprzy- 
jał patriotom — Sapieha sprzy- 
jut okupantom. 

„Od pierwszych dni wyzwole- 
nią reakcyjne kierownictwo ku- 
tii z całym rozmachem weszło 
w konszachty z wrogimi Polsce 
Ludowej ośrodkami w kraju i 
zagranica. Obaj kapelanowie 
kardynała przytaczają sadowi 
całą ltanię osób, którym udzie- 
lat posłuchania Sapieha. 

Nie ma Takiego chyba środo- 
wiska wśród wrogów Polski Lu- 
dowe), z którym nie sptskowa- 
toby kierownictwo kurii kra- 
kowskiej. Do Sapiehy jak do 
swego przychodził jeden z sze- 


fów WiN-u Stefan  Ralski, 
któremu kardynał bez waha- 
nia przewiózł zagranicę we 


własnej walizce szpiegowski ra- 
port. Przychodził radzić się do 
niego przed wyborami w 1347 
roku Mikołajczyk i Popel. 

, Nie zamykaly się drzwi w ku- 
ra krakowskiej. Przychodzili tu 
ambasadorowie kapitaltstycze 
nych państw. Kilka razy kon- 
ferował z arcybiskupem Sapie- 
hq b. ambasador USA Bliss-La- 
ne, który co prawda nie byt ka- 
tolikiem, ale jak wiadomo. był 
wytrawnym szpiegiem. Przy- 
chodził b. ambasador angielski 
Cavendish, francuski Gareau, 
włoski Dolni, przychodził. dzia- 
łacz reakcyjnej części Polonii w 
USA Rozmarek, ten sam, który 
dziś na wiecach w USA krzy- 
czy „rzućcie nareszcie bombę na 
Moskwę i Warszawę!'. Z dobra- 
ną kompanią spotykał się kar- 


dynał Sapieha zagranicą: An- 
ders, kapelan korpusu An- 
dersa arcybiskup Gawlina. 
„ambasador  londuńskiej eœ- 
migracji w Watykanie Pa- 
pee, oficerowie sztubowi USA 


— oto co lepsi z nich. Z podró- 
ży tych kardynał przywozi} do 
kraju za każdym razem paczki 
dołarów, otrzymane od sekreta- 
rza stanu w Rzymie, od papie- 
ża i z innych źródeł. Wymowa 
tych konszachtów jest jasna. 
Wiadomo, za co płaci amery- 
kański wywiad. 

Szeroka działalność kurił o- 
bejmowaia także.. sprawy kul- 
turalne! Gdy hitlerowcy rozpo- 
częli odwrót spod Stalingradu, 
niemiecjege auta zwoziły do ku» 


, nam wyjąć dolary ze, 
schowka znajdującego się przy 
Alkohol, aparaty fotograficzne, zegarki, kawa, cukier — wszystko to | kaplicy, 
magazwnował w swoich piwnicach oskarżony ks, Wit Brzycki. 
Na zdjęciu: ks, Wit Brzycki | znalezione u niego zapasy wódek f apa- 
raty fotograficzne. 


KRAKOWSKIE 


jich przed zniszczeniem. 


|karżonego ks. Szymonka — 70% 


W cieniu kardynalskiego kapelusza 


Faszystowska banda księdza |ła rozbita już w 1946 roku, a 
jawnie | jej członkowie skazani na dtu- 


rów tych było kilkanaście t7 
sięcy. Ks. Schmłdt i ks. Przybs* 
szewski zakopali dolary na po 
lecenie kardynała Sapiehy W 
piwnicy kurii, 

W dalszych swych zeznaniach 
świadek stwierdza, że w piw“ 
nicach kurii znajdują się u 
krywane w skrzyniach rzeczy 
byłych hrabiów i książąt. 

Świadek stwierdzą następnie 
że a ukrywanych w piwnicać 
kurii bezcennych dziełach 
sztuki zwiezionych tam przeź 
rodziny Sapiehów, Czartory* 
skich, Krasickich, Stadnickich 
wiedział również następca arcy- 
biskupa Sapiehy — arcybiskup 
Baziak. 

Ks. Szmidt wyjaśnia, łe 0 
przechowywanych w kurli bez” 
cennych zabytkach muzealnych 
polskiej kultury wiedzieli księ* 
ża pracujący w kurii. „Wiedział 
ks. Czartoryski, wiedział o tym 
ks. Jasiński, wiedział ks. Ku* 
rowski, wiedział ks. Przyby” 
szewski* — stwierdza świadek 

PROKURATOR: Czy wiado* 
mo świadkowi, że ks. Przyby* 
szewski był znawcą sztukh 
członkiem Polskiej Akademil 
Umiejętności? 

Świadek: Tak jest. Ks. Przy” 
hyszewski był członkiem Pol- 
skiej Akademii Umiejętności, 
zajmował się specjalnie sztuką I 
na ten temat pisał pracę 


„Trzeba w nieludzki sposób 
nienawidzieć Polske. ażeby ba“ 
dąc członkiem Polskiej Akade* 
mii Umiejętności dopuścić d9 
tego rodzaju gospodarki takimi 
arcydziełami sztuki“ — stwier” 
dza prokurator. 


Ks. Szmidt mówi następnie, 29 
arcybiskup Baziak wiedząc W 
jakim opłakanym stanie I w ia* 
kich warunkach ukrywane by* 
ły w piwnicach kurii zabytki 
muzealne, nie wydał żadnych 
zarządzeń w celu uchronienia 


W dalszych zeznaniach świa” 
dek ks. Szmidt oświadczył, ż8 
pod koniec r. 1950 otrzymał 
wraz z ks. kanonikiem Kurow” 
skim polecenie od kardynała 
Sapiehy wrzucenia do rzeki bro 
ni, która przechowywana była 
w piwnicach kurii. 

„Ksiądz kardynał polecił nam 
zeznaje świadek — bro 
wrzucić do rzeki“. 

Świadek rozpoznaje karabiny 
znajdujące się wśród dowodów 
rzeczowych, 

W toku trzeclego dnia rozpra* 
wy Sąd wezwał również w ch8* 
rakterze świadków: krewną 05% 


tię Chodorowską oraz siostrę 
osk. ks. Brzyckiego — Jadwift 
Brzycką, które jednak skorzy”* 
stały z przysługującego im pra* 
wa i odmówiły zeznań, 

Dalszy ciąg sprawozdania 4 
procesu podamy w numerze ju* 
trzejszym. 

a 


sztuki z magnackieM 
dóbr Sapiehów, Krasińskich 
Czartoryskich, Stadniekich "7 
obrazy, stare zbroje i inne 2% 
bytki. Wszystko to pleśniało odź 
tąd w piwnicach kurii przy U; 
Franciszkańskiej. Razem z ninii 
pleśnialły dokładne spisy dób! 
ziemskich owych magnato 

sporządzone na wypadek 
wrotu starego ustroju i 
waźnienia reformy rolnej. 
trzał na te butwiejące zaby! 
także członek Polskiej Akade 
mii Umiejętności kancler? 
kurii, ks. Przybyszewski, który 
był uważany za znawcę sztuk” 
Ale nienawiść do narodu by 
silniejsza. od tej, pożal się Boź” 
miłości do sztuki. Kanclerz KW 
rii wolat skazać zabytki na 24%, 
szczenie niż oddać je narodow 


Arcubiskup Baziak okazał si 
godnym następcą Sapichy i P% 
został wierny reakcyjnym, wr 
gim tradycjom kurii. Zmieni 
się tylko niektóre metody, P% 

ieważ władza ludowa rozy'", 
miła bandy, a wroga działalność 
traciła z dnia na dzień. opar“ 
w narodzie. Dlatego zniszc 
no i wyrzucono z piwnice ki 
ukryte tam karabiny. 


ki 


Ciemną nora wyjechał Lg 
miasto samochód kurii, w któ, 
rym księża wieźli karabiny, © 4 
po odwróceniu uwagi szoff, 
wrzucić je do rzekł. Ale zawiódł, 
li się sromotnie. Stary straži 
odnalazł karabiny w mule, 
młody ormowiec zawiadomił , 
nich władze bezpieczeństwo ie 
* oto karabiny sa ma sali tr 
wej, a mocno zmieszany rapa 
arcubiskupa. ks. Schmidt Tu, 
poznaje „tak, to te karabi 
Sa tu wszystkie! 


Trudno wuliczyć wszystki 
niezliczone fakty wrogiej 
łalności kurii krakowskich 
jawnione przez świadków. 5%, 
fakty dobitne, nie pozostawił z 
najmniejszej watpliwosci, i2 „gd. 
akcujne kierownictwo 
krakowskiej — to ośrodek M 
gich knowań przeciwko P 
przeciwko pokojowi. Reale wę 
część kleru jest punktem OM 
cin dia antypolskich Spi ng 
imperializmu anerykańsk! „ił 
Losy oskarżonych, którzy se 
dziś przed Sądem wskdzuJh wę. 
ten punkt oparcia jest TÓW cb 
kruchy i zawodna jak ws:Y5 ig 
noprzednie. Kada wroga 
łalność przeciwko Polsce p 
wej spotkać może tylko Mirb 
los: zdemaskowanie, sad. 1 > 
Każda wrogą działalność r 
eiwko Polsce Ludowei — * 
ka zdecydowany odnór nar 
pogarda i nienawiść. 


J. OLBRYCH 
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